
remier PRL

przyjął
K. Egelanda

WARSZAWA (PAP)
Prezes Rady Ministrów Piotr

Jaroszewicz przyjął 13 bm. mi­
nistra oświaty i kościoła Króle­
stwa Norwegii — Kjolva Ege­
landa.

Podczas wizyty omówione zo­
stały niektóre zagadnienia dal­
szego rozwoju współpracy i wy­
miany doświadczeń między Pol

ską a Norwegią w dziedzinie
działalności oświatowej i kultu­
ralnej.

W,spotkaniu wzięli udział wi­
ceprezes Rady Ministrów, mini­
ster kultury i. sztuki — Józef

Tejchma i minister oświaty i

wychowania — Jerzy Kuberski.

Kubański medal

dla I sekretarza

KC PZPR
I sekretarz KC PZPR ED­

WARD GIEREK przyjął am­
basadora Kuby w Polsce JE­
SUSA BARREIRĘ. Ambasador
w imieniu najwyższych władz

Republiki Kuby wręczył Ed­
wardowi Gienkowi medal
XX-lecia Moncady ustano­
wiony dla upamiętnienia
bohaterskiej walki rewolu­
cjonistów kubańskich prze­
ciwko dyktaturze Balisty.

Pożegnalne orędzie
prezydenta Forda

W środę wieczorem Ge-
rald Ford wygłosił w Kon­
gresie swoje trzecie i zara­
zem ostatnie orędzie o sta­
nie państwa w czasie spra­
wowania przez prawne 2 i

pół roku urzędu prezyden­
ta USA. Jak podkreśla a-

gencja AFP, gromkimi o-

klaskami Kongres powitał
stwierdzenie na temat po-
myślnych perspektyw za- Ę
warcia w r. 1977 nowego
porozumienia ze Związkiem
Radzieckim w sprawie ogra­
niczenia strategicznych zbro­
jeń ofensywnych (SALT).

Nawiązując do afery Wa-

tergate Ford stwierdził, iż

jego następca nie będzie
miał tak trudnego startu jak
on sam. Ford wyrar:ł ubo­
lewanie z powodu nadmier­
nego, jego zdaniem, ingero­
wania Kongresu w politykę
zagraniczną Białego Domu
i jednocześnie wyraził zanie­
pokojenie z proponowanego
przez Jimmy Cartera obcię­
cia wydatków wojskowych.

Wstrząsy tsktoniczns

w Jugosławii
W czwartek przed połud­

niem obserwatorium sej­
smologiczne w Sarajewie za­
rejestrowało wstrząsy tek- K
foniczne o sile 7 st. w skali |1

Mercallego. Epicentrum ru-

chów tektonicznych znajdo- j;
wało się ok. 159 km na po- ?'

łudniowy-zachód od tego ju- a

gosłowiańskiego miasta.

Ucieczka studentów

z Namibii
W ostatnich dniach około

czterdziestu młodych Afry- S
kanów uciekło z Namibii do S

Botswany w celu kontynuo-
Wania nauki. Uprzednio u- 1;!
częszczali oni do dwóch szkół

namibijskich, które zanik-
nięto w listopadzie ub. roku |u
w wyniku demonstracji mło- g
dzieży szkolnej.

Zbliżenie

Egiptu i Jordanii?
Rozpoczęta w Kairze 13 bm.

oficjalna wizyta króla Jonia- g
nii Husajna jest po kilkulet­
nim zamrożeniu bezpośred­
nich stosunków egipsko-jor-
dańskich dalszym krokiem w

kształtowaniu arabskie, stra­
tegii politycznej dla Bliskie- «

go i Środkowego Wschodu. £

(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

Południowa
DZIENNIK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTU ROBOTNICZEJ

KRAKÓW ■ NOWY SĄCZ a TARNÓW

Edward Gierek
zwiedził stołeczne inwestycje

I sekretarz KC PZPR EDWARD GIEREK odwiedził 13 bm.

największe place budowy w Warszawie, ukazujące rozmach
i skalę rozwoju naszej stolicy. Przywódca partii i państwa
serdecznie rozmawiał z robotnikami Mokotowa i Pragi, bu­
downiczymi, projektantami — współtwórcami gospodarczej,
kulturalnej i społecznej rangi miasta oraz regionu.

Edwardowi Gierkowi towarzyszyli: sekretarz KC PZPR, I
sekretarz Komitetu Warszawskiego partii ALOJZY KARKO­
SZKA i prezydent m. st. Warszawy JERZY MAJEWSKI.

Wizyta w osiedlu mieszkanio­
wym w Ursynowie i Natolinie.
Ta największa inwestycja miesz­
kaniowa stolicy powstawać za­
częła zaledwie przed rokiem. O-
becnie gotowe są już domy z

trzema tysiącami mieszkań.

Drugie tyle — w budowie. Na

Pod przewodnictwem P. Jaroszewicza

Obrady Prezydium
RN i ZG ZBoWiD

Plenum CRZZ omawia wyniki KSR-ów

Nie wystarczy się zobowiązać,
trzeba także przyrzeczeń dotrzymać

WARSZAWA (PAP)
Pod przewodnictwem prezesa Rady Naczelnej ZBoWiD, pre­

miera Piotra Jaroszewicza odbyło się 13 bm. w Warszawie po­
siedzenie Prezydium Rady Naczelnej i Zarządu Głównego
ZBoWiD, poświęcone ocenie działalności związku w 1976 r. i na­
kreśleniu zadań na rok bieżący, w myśl postanowień V Plenum

KC PZPR.
W obradach uczestniczyli członkowie Biura Politycznego KC

PZPR: minister obrony narodowej gen. armii Wojciech Jaruzel­
ski i sekretarz KC PZPR Stanisław Kania oraz minister d/s kom­
batantów gen. dyw. Mieczysław Grudzień.

Prezes ZG ZBoWiD Stanisław Wroński podkreślił że w ubie­
głym roku ZBoWiD aktywnie uczestniczył we wszystkich waż­
niejszych przedsięwzięciach społeczno-politycznych. Na czoło za­
dań organizacji w br. wysuwa się potrzeba dalszego, aktywnego
współdziałania w pracy nad umacnianiem socjalistycznego pań­
stwa oraz ideowo-politycznej jedności narodu.

Z kolei rozwinęła się dyskusja, w której głos.zabrali reprezen­
tanci ogniw związku z całego kraju: Antoni Korzycki, Marian
Jakubowicz, Norbert Michta, Włodzimierz Sokorski, Danuta Gał­
kowa, Antoni Dałkowski, Roman Chłodziński, Jerzy Lorens, Syl­
wester Newiak, Zygmunt Huszcza, Janina Czaja-Waluda, Kazi-

mierz Kąkol.
W czasie, obrad głos zabrał prezes Rady Naczelnej ZBoWiD,

premier Piotr Jaroszewicz. Wysoko oceniając dorobek organiza-
<C1ĄG DALSZY NA STR. 2>

Rozbudowa „Miraculum“

obszarze tysiąca hektarów wyro­
sną gmachy dla 135 tys. osób,
szkoły, które łączyć będą fun­
kcje wychowawcze i kulturalne,
100 potężnych zespołów han­
dlowych, wiele obiektów rekre­
acyjnych.

Kolejnym etapem spotkania i

Fot. Wacław KLAG (CIĄG DALSZY NA STR. 2)

Warszawą jest Zamek Królew­
ski. Jego pierwsze sale, odtwo­
rzono według historycznych
wzorów, przekazane zostaną je­
szcze w tym miesiącu, po 6 la­
tach żmudnych prac.

Z lewego przyczółka mosto­
wego 12-kilometrowej Trasy To­
ruńskie) łatwo dostrzec wizję tej
arterii szybkiego ruchu miej­
skiego. Prace obejmujące 90 du­
żych węzłów komunikacyjnych,
most, wiele obiektów towarzy­
szących zaplanowano tak, aby
nie ucierpiały na tym inne pla­
ce budowy w mieście.

Kolejnym punktem wizyty
jest osiedle mieszkaniowe na

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Nie tylko szwajcarskie Alpy zimą są pełne narciarzy.
CAF — Camera

(INF. WŁ.) Krakowska fabry­
ka kosmetyków „Miraculum-
Pollena” w roku 1979 zwiększy
swoją produkcję o 100 procent.
Będzie to możliwe dzięki no­
wej, realizowanej kosztem jed­
nego miliarda złotych inwesty­
cji przy ul. Przemysłowej w

Krakowie. Generalnym realiza­
torem inwestycji jest „Chemix”
— Łódź zaś większość robót wy­
konuje „Naftobudowa” z Kra­
kowa.

Prace rozpoczęto 1 sierpnia
1970 r. chociaż oficjalne wmuro­
wanie aktu erekcyjnego miało

miejsce 10. X ub r. Zadanie in­
westycyjne przewiduje wybudo­
wanie do roku 1979 nowych hal

produkcyjnych z odpowiednim
zapleczem magazynowym, bu­
dynku socjalnego, domu wcza­
sowego i mieszkalnego. Ten o-

statni przekazany został do u-

żytku już w ubiegłym roku.

Generalna ocena zaawansowa­
nia inwestycji nie może być po­
myślna. budowniczowie napoty-

WARSZAWA (PAP)
Dziś w stolicy Kraju Rad

rozpoczyna się światowe fo­
rum sił pokoju. Biorą w

nim udział przedstawiciele
najszerszych kręgów społecz­
nych z krajów wszystkich

Od dziś w Moskwie

Światowe
forum

sił pokoju
kontynentów, aby — w imie­
niu swych narodów — zama­
nifestować wolę życia w wa­
runkach trwałego pokoju i

bezpieczeństwa. W obradach

tych, które uważane są za

wydarzenie o wielkim zna-

(DOKONCZENIE NA STR. 2)

Komunikat

Państwowej Komisji Cen

Państwowa Komisja Cen in­
formuje, że z dniem 14 stycznia
1977 r. ulegają zmianie ceny de­
taliczne wód mineralnych stoło­
wych i leczniczych, „coca-coli”,
„pepsi-coli”, lemoniad, oranżad.

Nowa cena detaliczna syfonu
wody sodowej wynosi 3 zł, bu­
telki wody mineralnej o pojem
ności0,331—2zł, aopoj.11 5.50
zł. Nowa cena detaliczna „coca-
coli” i „pepsi-coli” w butelce 0,25
1 została ustalona w wysokości
— 6zł,awbutelceopoj.11 —

23 zł. Nowa cena lemoniady w

butelce 0,33 1 wynosi — 1,80 zł,
oranżady — 2 zł, oranżady wy­
borowej — 2,40 zł.

Ceny podniesione zostały na

skutek wzrostu kosztów pro­
dukcji, co hamowało jej rozwój
i powodowało nienadążanie po­
daży za rosnącym popytem.

Henryk Jabłoński przyjął

przedstawicieli Polskiej Rady Ekumenicznej
WARSZAWA (PAP)

13 bm. przewodniczący Rady Państwa, prze­
wodniczący Ogólnopolskiego Komitetu Frontu
Jedności Narodu Henryk Jabłoński przyjął w

Belwederze przedstawicieli Polskiej Rady Eku­
menicznej i zrzeszonych w niej Kościołów.

W spotkaniu wzięli udział: ks prof. dr Witold

Benedyktowicz — prezes Polskiej Rady Ekume­
nicznej, superintendent Kościoła Metodystyczne-
go, ks. arcybiskup Bazyli Doroszkiewicz — me­
tropolita Polskiego Autokefalicznego Kościoła

Prawosławnego, ks. Janusz Narzyński — biskup
Kościoła Ewangelicko-Augsburskiego w Polsce,
ks. Jan Niewicczerzał — biskup Kościoła Ewan­
gelicko-Reformowanego w Polsce, ks. bp Tadeusz

Majewski — przewodniczący Rady Synodalnej
Kościoła Polsko-Katolickiego, ks. Stanisław Ko­
walski — biskup Kościoła Starokatolickiego Ma­
riawitów, Michał Stankiewicz — prezes Kościoła

Baptystów w Polsce, Konstanty Sacewicz — pre­
zes Zjednoczonego Kościoła Ewangelicznego w

Polsce, prof. dr Waldemar Gastpary — rektor

Chrześcijańskiej Akademii Teologicznej, ks. Zdzi­
sław Pawlik — sekretarz PRE, ks. Adam Kucz­
ma — skarbnik PRE, mgr Barbara Enhold-Na-

rzyńska dyrektor Brytyjskiego i Zagranicznego
Towarzystwa Biblijnego w Polsce.

W toku spotkania poinformowano przewodni­
czącego Rady Państwa o działalności Polskiej
Rady Ekumenicznej i zrzeszonych w niej Kościo­
łów w służbie dla Polski Ludowej Przekazano
uchwałę poszerzonego posiedzenia Prezydium
Polskiej Rady Ekumenicznej, na którym oma­
wiana była sprawa udziału środowisk chrześci-

jańskicn w realizacji zadań określonych przez
OK FJN 22 grudnia 1976 r,

Przewodniczący Rady Państwa serdecznie po-
dziękował zwierzchnikom Kościołów i kierownic­
twu Polskiej Rady Ekumenicznej za dotychcza­
sowe działanie w służbie dla Polski Ludowej
i życzył dalszego ofiarnego zaangażowania w po­
mnażaniu sił narodu.

Agrigento 'na Sycylii, unikalny zespół zabytkowych budowli Świątyń Jtinony, Zeusa, Hery i He­
fajstosa, liczący już ponad 2,5 tysiąca lat, znalazł się w poważnym niebezpieczeństwie, zagrożony
przez obsuwające się masy ziemi. Zniszczyły one drogę prowadzącą na szczyt góry i zatrzymały
się tuż przed jedną ze świątyń. (CAF — Schoen — Wolski)

WARSZAWA (PAP)
Zadania związków zawodowych w realizacji tegorocznego pla­

nu społeczno-gospodarczego rozwoju kraju wytyczyła CRZZ na

swym II posiedzeniu plenarnym, które odbyło się 13 bm. w

Warszawie. Współodpowiedzialność za dalszy postęp społeczny
w kraju nakazuje związkom zawodowym czynnie oddziały­
wać na podnoszenie efektywności gospodarowania we wszyst­
kich działach produkcji i u<ług na umacnianie równowagi
ekonomicznej kraju, przezwyciężanie napięć rynkowych i tru­
dności w handlu zagranicznym.

Podstawą do dyskusji był ro­
zesłany uprzednio referat Pre­
zydium CRZZ. W referacie, jak
również w wystąpieniu prze­
wodniczącego CRZZ Władysława
Kruczka oraz w dyskusji na

czoło zadań związków zawodo­
wych i samorządu robotniczego
wysunięto rozwijanie i wzboga­
canie produkcji dla rynku we­
wnętrznego i eksportu. Głów­
nym forum tej aktywności są
dziś sesje KSR przyjmujące am­

Na potrzeby rynku,
eksportu i przemysłu

Więcej modnych ubrań z „Yistuli" • 7,5 min ton

kruszywa z KZEK na nowa domy
(Inf. wł.) Ubrania z krakow

skiej „Vistuli" od paru ładnych
lat wyróżniają się solidnością
wykonania. Opinia o wysokiej
jakości wyrobów „Vistuli” tak

już się utrwaliła, że handlowcy
zrezygnowali z kontroli produk­
cji krakowskich zakładów, z gó­
ry przyjmując, że bubli to tam

nie będzie. To zaszczytne niewąt­
pliwie wyróżnienie spotkało
obok „Yistuli" jeszcze tylko kil­
ka zakładów w kraju. Niełatwo

przyszło zdobycie tej pozycji,
niełatwo także ją utrzymać,
tym bardziej, iż zadania ilościo­
we są coraz wyższe. W bieżą­
cym roku dynamika wzrostu

bitne plany przedsiębiorstw na

br. Po zakończeniu KSR spra­
wą wielkiej wagi będzie rytmi­
czna realizacja planów, wyko­
nanie w 1 kwartale co najmniej
25 proc, zadań roku, zwłaszcza
zaś dotrzymanie zobowiązań
rynkowych, zarówno własnych,
jak i kooperacyjnych. Codzien­
nym obowiązkiem związkowców
— jak podkreślano — jest dba­
łość o wysoką jakość, i nieza­
wodność produkcji, tej zwłasz­

produkcji wynosi 36 proc.
W przekładzie na język bardziej
czytelny oznacza to odpowiednio
więcj ubrań, przede wszystkim
z powracających w łaski mody
tkanin z włókien naturalnych,
głównie zaś bawełnianych.

W roku bieżącym poważnie
wzrośnie produkcja eksportowa.
O ile jeszcze przed rokiem „tr.j -

nopol" na wyroby eksportowe
posiadał wyłącznie zakład głów­
ny w Krakowie, w roku bieżą­
cym za granicę wysyłane będą
również wyroby z filii „Vistuli”
w Myślenicach i Staszowie.

(DOKOŃCZENIE NA STR. t)

cza, która trafia do sklepów w

kraju i jest przedmiotem naszej
oferty eksportowej.

Wiele uwagi poświęcono ko­
nieczności wzmożenia pracy
związkowej w rozwiązywaniu
społecznego problemu nr 1, ja­
kim jest sytuacja mieszkanio­
wa. Związki powinny czynnie
uczestniczyć w przyspieszeniu
rozwoju budownictwa mieszka­
niowego, w. tym jednorodzinne­
go, m. in. przez zwiększenie po­
mocy materialno-finansowej za­
kładów.

Jak wynika z obrad CRZZ,
również w metodach pracy
wewnątrzzwiazkowej zanosi się
na dalsze, korzystne zmiany.
Postanowiono m. in. ograniczyć
liczbę narad i zebrań, a za to

wzmocnić kontrolę przyjętych
programów działania i uchwał
we wszystkich instancjach
związkowych, od CRZZ do rad

zakładowych.

13 bm. odbyło się w War­
szawie inauguracyjne posie­
dzenie Polskiego Komitetu
Festiwalowego XI Świato­
wego Festiwalu Młodzieży i

Studentów, który będzie
miał miejsce latem 1978 r.

w stolicy Kuby — Hawanie.

Przygotowania
do Światowego

Festiwalu

Młodzieży i Studentów
Podczas posiedzenia pod­

kreślono, że dla polskiej
młodzieży festiwal będzie
płaszczyzną do zamanifesto­
wania internacjonalistycznej
solidarności i przyjaźni z

młodym pokoleniem walczą­
cym z imperializmem, kolo­
nializmem i neokolonializ-
mem, faszyzmem i rasizmem
— o pokój i postęp społecz­
ny.

^ŁTRYBUNA
Odpowiedzialnością

dzielmy sif sprawiedliwie
Przeczytałam niedawno w tej rubryce wypowiedź na temat

ochlapywania przechodniów przez samochody. Czytelniczka
bardzo stanowczo domagała się restrykcji wobec kierowców,
których pojazd, wyrzucając spod kół brudną maz, brudzi

odzież przechodzących ludzi.
Ale przecież nie można posądzać o złośliwość wszystkich

kierowców. Wiem, jak czasem trudno uniknąć wjechania w

kałużę; niekiedy w ogóle nie sposób dostrzec stojącą na jezdni
wodę, kiedy indziej trzeba wybierać — albo „jeziorko’ albo

zderzenie czołowe.
Trzeba więc przyjrzeć się drogom i ulicom oraz stanowi ich

nawierzchni. Ze są one bardzo nierówne, o tym wiemy wszy­
scy. I to jest głównym powodem zbierania się wody i błota
w zagłębieniach, a potem jej rozbryzgiwania przez auta.

Właściciel samochodu płaci podatek drogowy i ubezpiecze­
nie auto-casco, także na wypadek ochlapywania. Myślę więc,
że dobrze by było, gdyby i wydziały komunikacji i PZU wy­
jaśniły własne stanowiska w tej kwestii.

B. M. (nazwisko i adres znane redakcji)

Biskupi holenderscy znani ze swych nowa­
torskich poczynań, weszli ostatnio w nowy kon­
flikt z Watykanem, odmawiając zwolnienia ze

swych funkcji 25 żonatych księży — wykładow­
ców w seminariach duchownych. Zwolnienia ich

Watykan zażądał w ostro sformułowanym piś­
mie do biskupów holenderskich, włącznie z pry­
masem Holandii kard. Johanem Willebrandsem

Watykan — biskupi holenderscy

Spór
o celibat księży

W piśmie tym stwierdzono, że Holandia jest je­
dynym krajem, w którym hierarchia jawnie
sprzeciwia się celibatowi księży. List papieski
zawiera ostrzeżenie, że jeśli polecenie nie zostanie

wykonane, to seminaria duchowne zatrudniające
żonatych księży-profesorów, zostaną przez Wa­
tykan zdyskwalifikowane jako uczelnie mogące

wychowywać katolickich księży.
Pomimo tak ostrego ostrzeżenia holenderska

hierarchia kościelna odrzuciła zawarte w liście

żądanie. Tylko jeden z siedmiu biskupów oka­
zał gotowość zastosowania się do niego.

Amerykańskie sny“ S. Hadyny w TV
W niedzielnym programie telewizyjnym Kraków zaprasza na

emisję drugiej opowieści Stanisławą Hadyny. Tym razem zna­
komity gawędziarz — prof. Stanisław Hadyna, muzyk i glob-
trotter, pisarz i dramaturg, animator życia muzycznego i popula­
ryzator — przenosi telewidza w świat swoich przeżyć amery­
kańskich.

WARSZAWA (PAP)
W dorocznym konkursie na

najlepszą karykaturę roku jury
redakcji tygodnika „Szpilki’*
przyznało za rok 1976 w dziale

rysunku satyrycznego: I nagro­
dę „Złotą Szpilkę” — Zbignie­
wowi Ziomeckiemu, II nagrodę
„Srebrną Szpilkę” — Tomaszowi

„Brqzowa Szpilka”

dla E. Lutczyna

Nagrody
„Szpilek"

Jurze, III nagrodę — „Brązo­
wą Szpilkę” — Edwardowi Lut­
czynowi.

W dziale rysunku humory­
stycznego „Złota Szpilka” przy­
padła Andrzejowi Krauzemu,
„Srebrna" — Julianowi Bohda­
nowiczowi i „Brązowa” — Je­
rzemu Flisakowi.

„Złotą Szpilkę 1976” za u

powszechnianie humoru i saty­
ry w prasie zakładowej przyzna­
no redakcji magazynu „Eltra"
organowi Zakładów Radiowych
„Eltra-Unitra” w Bydgoszczy.

Niewyjaśnione
„pomruki ziemi44

niepokoją Portugalczyków
LIZBONA (PAP)

Instytut Geofizyczny w Porto zarejestrował
nie wyjaśnione pomruki dochodzące z głębin
zjemi. Od dwóch tygodni niepokoją one ludność

nadbrzeżnej części pin. Portugalii zawsze >i’ go­
dzinach 4.30—5.00 rano. Zdaniem naukowców

odgłosy te nie są powodowane przez zjawiska
sejsmiczne. Przyczyn ich szukać należy raczej w

atmosferze, gdzie zachodzi prawdopodobnie zja­
wisko nie znane jeszcze naukowcom.

Nie wszyscy

boją się tygrysów
MEKSYK (PAP)

Dowcipniś, który usiłował przestraszyć swoich

kolegów wkładając na siebie tygrysią skórę,
został odwieziony do szpitala z silnym wstrzą­
sem mózgu. Kiedy wyskoczył zza krzaków wy­
dając „tygrysie’’ ryki, został zaatakowany przez
domniemane ofiary i dotkliwie pobity kijami.
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W AGH obradują
geologowie

Wczoraj w krakowskiej
AGH rozpoczęło się trzydnio­
we VI Sympozjum Nauko­
we, poświęcone zastosowaniu
metod matematycznych i in­
formatyki w geologii. U-

czestniczący w nim naukow­
cy z krakowskich, warszaw-

ekich, wrocławskich i śląs­
kich placówek
omówią oprócz
teoretycznych
nych również badania zmień- —

ności polskich złóż cynkowo- 22

ołowiowych oraz kwestie
związane z ich obecną i “

przyszłą eksploatacją. Ogó- ~

łem w czasie sympozjum, ~

które zorganizowała AGH i S
Polskie Towarzystwo Geo- j—
logiczne, wygłoszonych zo-

stanie 17,referatów. (Kwar) ~

badawczych
problemów

i metodycz-

Kon-
Cho-

Konferencja
instruktorska

Chorągwi
Krakowskiej

ZHP

Wczoraj obradowała

ferencja Instruktorska

rągwi Krakowskiej ZHP im.
Tadeusza Kościuszki. W
kampanii przed VI Zjazdem
ZHP był to kulminacyjny
punkt dyskusji nad progra­
mem pracy ideowo-wycho-
wawczej Związku.

W konferencji udział wzięli
m. in. prezydent m. Krakowa

Jerzy Pękala, kurator oświa­
ty i wychowania Jan No­
wak, zastępca naczelnika
ZHP hm. Stanisław Pucha­
ła. W godzinach popołudnio­
wych w Teatrze im. Słowac­
kiego odbyło się doroczne

spotkanie instruktorskie z

władzami polityczno-admini­
stracyjnymi miejskiego wo­
jewództwa krakowskiego i
z Krakowską Radą Przyja­
ciół Harcerstwa. Wystąpił
też harcerski zespół pieśni
tańca „Małe Słowianki”.

i

Studenckie

sympozjum
popularno-naukowe
Wczoraj w Studenckim

CerCrum Kulturalnym „Ro-
tu:

’

odbyło się zorgani­
zowane przez Radę Krakow­
ską FSZMP oraz. Zarząd
Krakowski SZSP sympozjum
popularno-naukowe krakow­
skich studenckich kół nauk

politycznych i kół history­
ków na temat: „Wkład PPR

i, postępowych organizacji
młodzieżowych w formowa­
nie frontu narodowego i
kształtowanie ludowej pań­
stwowości polskiej”.

W sympozjum uczestni­
czyli m. in. kierownik Wy­
działu Nauki i Oświaty KK
PZPR — Ireneusz Maślarz
oraz przewodniczący RK
FSZMP — Andrzej Witkow­
ski. (Kud)

Spotkanie weteranów
ruchu robotniczego
W Szczawnicy-Krościenku,

podobnie jak w całym woje­
wództwie nowosądeckim, sty­
czeń jest miesiącem poświę­
conym obchodom 35 rocznicy
powstania PPR. Z tej właś­
nie okazji Egzekutywa Ko­
mitetu Miejskiego PZPR za­
prosiła na spotkanie miejsco­
wych weteranów ruchu ro­
botniczego. Wielu z nich to

ludzie pamiętający z własne­
go działania okres tworze­
nia Polskiej Partii Robotni­
czej. Miłą oprawą spotka­
nia, które odbyło się w klu­
bie TPPR „Słoneczna” były
występy zespołu estradowego
„Oktawa” z miejscowego Li-
eeum Ogólnokształcącego.

POGODA
PROGNOZA DLA POLSKI

POŁUDNIOWEJ; Zachmu­
rzenie duże z opadami śnie­
gu, zanikającymi w ciągu
dnia. Temperatura maksy­
malna dniem od —2 do 0,
minimalna nocą od —5 do
,-3 . Wysoko w Tatrach tem­
peratura od —6 dniem do
—10 nocą. Wiatry słabe i u-

zniarkowane, okresami dośó
silne z kierunków południo­
wych.

ORIENTACYJNA PROG­
NOZA NA NASTĘPNĄ DO­
BĘ: Zachmurzenie duże z

większymi przejaśnieniami,
okresami opady śniegu.
Chłodniej.

WCZORAJ NA TERMO­
METRZE O GODZ. 13: Świ­
noujście —1, Koszalin 0,
Szczecin —1, Ustka 1, Łeba
0, Gdańsk 0, Olsztyn 2, Su­
wałki 1, Białystok 1, War­
szawa 1, Poznań 0, Wrocław

fi, Śnieżka —9, Kłodzko —1,
Lublin i, Zamość 1, Sando­
mierz 2, Rzeszów 1, Prze­
myśl 0, Lesko 6, Katowice
0, Kielce 1, Tarnów 2, Kas­
prowy Wierch —i, Racibórz
0, Częstochowa —l, Kraków
1, Aleksandrowice 0, Zako­
pane —1, Nowy Sącz 1, Hala
Gąsienieotca —i, Muszyna 2.

BIOMET INFORMUJE:

Objawy pogarszania się sa­
mopoczucia i obniżonej spra­
wności działania. Bóle sta­
wów i mięśni. Rano lokalnie
widoczność ograniczona. Wa­
runki drogowe trudne i nie­
bezpieczne.

T~ł4I4

Z dalekopisu
O (m) KOMANDORIĘ z

Gwiazdą Orderu Zasługi
PRL przyznała Rada Pań­
stwa Zakładom Elektrome-

"chanicznym w Charkowie za

braterską pomoc udzieloną
przy budowie Huty „Kato­
wice”. Wyprodukowano tam

ok. 700 urządzeń
czych dla huty.

• ROZMOWY
ker—J.B.Tito
w Belgradzie.
NRD udekorował prezyden­
ta Jugosławii Orderem Ka­
rola Marksa.

O NIE USTAJĄ represje
izraelskie wobec arabskiej
ludności zachodniego brzegu
Jordanu. Ostatnio areszto­
wano w Ramallah grupą
uczniów szkoły średniej pod
zarzutem organizowania de­
monstracji.

A ROZBIEŻNOŚCI w La-
bour Party powstały w spra­
wie brytyjskich wydatków
na zbrojenia. Ponad 70

przedstawicieli lewego skrzy­
dła partii wezwało do dal­
szego znacznego ich zmniej­
szenia. W Izbie Gmin nato­
miast odrzucono wniosek

opozycji żądającej zwiększe­
nia budżetu wojskowego.

0 PO KRÓTKIM okresie

spokoju w Buenos Aires
znów słychać strzały. 3 oso­
by poniosły śmierć w wyni­
ku starcia sił bezpieczeństwa
z terrorystami.

ODZNAKI „Zasłużony
dla Teatru Polskiego”, w

rocznicę wznowienia powo­
jennej działalności tej za­
służonej placówki, otrzyma-,
li: Jarosław Iwaszkiewicz,
Bronisław Dąbrowski,
nisław Witold Balicki
Maria Homerska.

@ ZMARŁ Henri —

ges Clouzot (70 lat),
reżyser francuski —

„Cena strachu”,
zgonu był atak serca.

sterowni-

E. Honec-

toczą się
Przywódca

Sta-
oraz

Geor-

znany
m. in.

Przyczyną

Zbliżenie

Egiptu i Jordanii?
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Rozmowy Husajna z prezyden­
tem Anwarem Sadatem i sam

fakt zacieśniania rozluźnionych
dotąd więzów oceniane są jako
logiczna konsekwencja zwrotu,
jaki się dokonuje przede wszyst­
kim w stosunkach egipsko-sy-
ryjskich W okresie po zawar­
ciu umów tzw, synajskich i

polityki „małych kroków”, a

także ogólnego paraliżu polity­
cznego na tle wojny domowej w

Libanie dochodziło do coraz

bliższych związków politycznych
między Damaszkiem i Amma-
nem. Oceniano to jako umocnie­
nie nadwątlonego „frontu wscho­
dniego”. Następnie prezydent Sy­
rii Hafez Asad — zapewne w

porozumieniu z królem Jordanii

wysunął perspektywę unii obej­
mującej oba te państwa i ewen­
tualnie później także Liban.

Dalszym projektem,' o którym
wspomniano w kołach politycz­
nych Bliskiego Wschodu, było
objęcie związkami unijnymi
także przyszłego państwa pale­
styńskiego, które — zgodnie z

zaleceniami ONZ wolą krajów
arabskich, samych Palestyńczy­
ków i sił im na świecie przyjaz­
nych — ma powstać na teryto­
rium Cisjordanii i Gazy.

W okresie gwałtownej wojny
propagandowej, jaka towarzy­
szyła odmiennym interpretacjom
„polityki małych kroków”, i sy­
ryjskiego zangażowania w Liba­
nie, Kair traktował akcje polity­
czne na osi Damaszek — Amman
w sposób podejrzliwy.

Pogodzenie Egiptu z Syrią i
stworzenie wspólnych przesłanek
dla globalnych rozwiązań kry­
zysu bliskowschodniego za po­
średnictwem konferencji genew­
skiej siłą rzeczy doprowadziło
do zbliżenia kolejnych stolic, a

więc Kairu i Ammanu.

Zima przypomniała,
że do wiosny daleko

(Inf. wł.) Po kilkudniowej odwilży zima znów dała znać o so­
bie. Padający wczoraj od rana deszcz koło południa przeszedł
w opad gęstego i mokrego śniegu. Ta nagła zmiana aury spowo­
dowana została przez system frontów atmosferycznych przemiesz
czających się w kierunku północno- wschodnim. Marznąca mżawkay
a później śnieg padały w Beskidach, na Podhalu i w Tatrach. Na­
wrót zimy zmobilizował drogowców. Do usuwania skutków zimy
na drogi województw miejskiego krakowskiego, sądeckiego,
bielskiego i tarnowskiego wysłano 1 pług wirnikowy, 100 pługów
lemieszowych, oraz 218 piaskarek. Pracowało 390 ludzi. Atak

zimy ni*? był na tyle groźny aby sparaliżować komunikację sa­
mochodową, niemniej jednak na niektórych odcinkach dróg wa­
runki jazdy były znacznie utrudnione Dotyczy to przede wszyst­
kim tras w woj. nowosądeckim: w woj. krakowskim najtrudniej­
sze warunki panowały na trasie Kraków —

Myślenice. Wydarzyło się kilka wypadków,
się bez poważniejszych konsekwencji.

Aktualnie wszystkie w zasadzie drogi są
podrzędniejszych trasach warunki jazdy są

☆
(Inf. wł.) Na górskich szosach wczorajszy dzień rozpoczął

pod hasłem, uwaga kierowcy! W godzinach rannych padająca
mżawka poczęła pokrywać nawierzchnię dróg cienką warstwą
lodu. Dodatkowym niebezpieczeństwem było to, że miejsca bar­
dziej odsłonięte szybciej zamarzały, tworząc dla samochodów
iście lodowe pułapki.

Do walki ze ślizgawicą wyruszyły wszystkie jednostki z Rejo­
nu Dróg Publicznych w Nowym Targu: 9 piaskarek, 11 rozsypy-
waczy 1 10 ciężarówek dowożących piasek na najtrudniejsze od­
cinki. (AK)

Olkusz i Kraków —

na szczęście

przejezdne
trudne, (tor)

obeszło
i

ale na

się

Na potrzeby rynku,
eksportu i przemysłu

(DOKOŃCZENIE ZE STR. I)
Jedną z gwarancji zrealizowa­

nia zamierzeń produkcyjnych
jest ciągła modernizacja parku
maszynowego. Dalszego doskona­
lenia wymaga organizacja pra­
cy, ważne są również aspekty
jej humanizacji. Ambicją zało­
gi jest utrzymanie wysokiej ja­
kości produkcji, pod warunkiem,
że nie zawiodą wytwórcy tka­
nin.

O tych problemach dyskutowa­
no wczoraj na Konferencji Sa­
morządu Robotniczego w „Vi-
stuli”, (tor)

wł.) Rejon działania
Zakładów Eks-

(Inf.
Krakowskich
ploatacji Kruszywa jest znacznie

obszerniejszy niżby wynikało to

z nazwy. Obejmuje bowiem tak­
że woj. bielskie, tarnowskie i no­
wosądeckie. KZEK są głównym
dostawcą kruszywa budowlanego
na tych terenach, zaopatrując w

nie także inne wielkie budowy
w kraju m. in. Hutę Katowice.

Od wyników produkcyjnych o-

siągniętych przez KZEK zależy

w znacznym stopniu rozwój bu­
downictwa, zwłaszcza mieszka­
niowego. W betonowych ele­
mentach prefabrykowanych po­
wszechnie już dziś stosowanych
w budownictwie kruszywo sta­
nowi aż 80 proc. masy. Godzi
się podkreślić, że .w roku u-

biegłym załogi KZEK dostarczy­
ły budownictwu ponad plan
kruszywo o wartości przekra­
czającej 5 min zł.

Wczorajsza Konferencja Sa­
morządu Robotniczego, która
obradowała w oddziale Zakła­
dów w Ostrowie koło Tarnowa,
przyjęła plan wydobycia i prze­
tworzenie 7 i pół min ton kru­
szywa. Zakładany jest wzrost

wydajności pracy jako jeden z

zasadniczych warunków wyko­
nania zadań, dalszej poprawie u-

legną warunki pracy załogi. Po
nadto poważne sumy przeznacza
się na rekultywację terenów po­
eksploatacyjnych. Przywrócone
zostaną one rolnictwu, niektóre
z nich zamienione będą na te­
reny rekreacyjna.

(tor)

Obrady Prezydium
RN i ZG ZBoWiD

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

cji ZBoWiD mówca podkreślił, że działalność związku, choć spe­
cyficzna ze względu na charakter i możliwości środowiska,
wzbogaca życie społeczne o nowe wartości, rozbudza patriotyzm,
kształtuje w społeczeństwie poczucie odpowiedzialności i zaanga­
żowania w sprawy ogólne.

Klimat patriotycznej i obywatelskiej aktywności i zaangażo­
wania stanowi najlepszą gwarancję skutecznego przezwyciężania
trudności, jakie przejściowo wystąpiły w naszej gospodarce i na­
siliły się w drugiej połowie ub. roku. Ogromna większość społe­
czeństwa zna i rozumie naturę i źródła tych trudności. Zna rów­
nież program i możliwości ich pokonania a widząc konstruktyw-
ność i realność tego programu — aktywnie włącza się w jego
realizację. Rezultaty tego stają się coraz bardziej widoczne. Tyl­
ko nieliczna garstka ludzi, którzy zawsze wrogo odnosili się do

socjalizmu, rozwija krzykliwą działalność, sprzeczną z interesa­
mi narodu i państwa, wykraczającą poza obowiązujące normy
prawne. Nadużywają oni uprawnień demokratycznych, opluwają
Polskę Ludową nie po raz pierwszy, starają się wydać jej jrk
najgorsze świadectwo. Korzystając bez skrupułów z usług wro­
gich nam ośrodków propagandy imperialistycznej, próbują oni
docierać do ludzi naiwnych, nieświadomych, mało odpornych, po­
zyskiwać ich i dezorientować — stwierdził premier.

Nie mogą jednak liczyć na szersze poparcie, ponieważ Polacy,
tak ciężko doświadczeni w historii, wiedzą dobrze, co jest dla

ojczyzny dobre, a co złe.

Podjęciem uchwały precyzującej kierunki działalności związku
w 1977 r. zakończono posiedzenie.

1.
2.
3.
4.
5.
6.
7.
8.

Od 16 stycznia 1977 r.

samoobsługa w autobusach PKS na liniach:

Nowy Sącz - Librantowa

Nowy Sącz — Łęka
Nowy Sącz — Siedlce p/Łęfcę
Nowy Sącz — Miłkowa

Nowy Sącz — Korzenna
Nowy Sącz — Mogilno p/Chodorową
Nowy Sącz — Janczowa
Nowy Sącz — Lipnica Wielka

9. Nowy Sącz — Jasienna Górna
10. Nowy Sącz — Wilczyska
11. Nowy Sącz — Grybów p/Wilczyska

Przedsiębiorstwo PKS, Oddział Towarowo-Osobowy w No­
wym Sączu uprzejmie zawiadamia, że z dniem 16 stycznia
1977 r. wprowadza samoobsługę podróżnych na w. w. liniach.

Bilety do kasowania można nabyć w kioskach. PUPiK
„Ruch” i sklepach Gminnej Spółdzielni „Samopomoc Chłop­
ska”, znajdujących się przy trasie przejazdu tymi liniami.

Podróżny może nabyć w punktach sprzedaży każdą ilość bi­
letów i wykorzystać je w dowolnych dniach i godzinach, z

wyjątkiem kursów przeznaczonych do przewozu osób z bi­
letami miesięcznymi. Zakupione w kioskach i sklepach GS bi­
lety są ważne tylko z przystanków znajdujących się na te­
renie miejscowości, w której zostały zakupione. Korzystanie
z tych biletów na innych trasach i w innych autobusach (da­
lekobieżnych) jest niedozwolone. Informacje wywieszone są w

każdym sprzedającym bilety kiosku „Ruchu” i sklepie GS.
Kasowanie biletów u> autobusie PKS odbywa się analogicznie
jak w komunikacji WPK (miejskiej) przy pomocy kasownika

typu „KRAK".

Równocześnie prosi się PT Klientów o wcześniejsze zaopa­
trzenie się w dni przedświąteczne w bilety PKS, gdyż w wielu

przypadkach w niedzielę i święta punkty sprzedaży mogą być
zamknięte.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, ie dnia 12 stycznia
1977 r., zmarła

Teresa OSOWSKA
nauczycielka Szkoły Podstawowej Nr 9 w Tarnowie, od­

dany pedagog i wzorowy wychowawca.
W Zmarłej tracimy serdeczną koleżankę i przyjaciela

młodzieży.
DYREKCJA SZKOŁY, GRONO PEDAGOGICZNE,
RADA UCZNIOWSKA, KOMITET RODZICIELSKI,

POP PZPR i OGNISKO ZNP Nr 39

E. Gierek zwiedził
stołeczne inwestycje
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

Bródnie. Jeszcze niedawno była
tutaj dzielnica „bieda-domków’',
pozostałość sprzed dziesiątków
lat. Obecnie mieszka tu w no­
wych blokach 100 tys. lokatorów.

W rozmowie z aktywem par
tyjnym i gospodarczym dzielni­
cy Praga-Półnec E. Gierek
stwierdził m. in., że Warszawa
ma ogromną szansę dalszego
wszechstronnego rozwoju Ta
szansa to pracowitość, umiejęt
ności i inicjatywa mieszkańców.
I trzeba dodać — powiedział E
Gierek — że warszawiacy do­
brze i z wyobraźnią potrafią tę
szansę wykorzystać. I sekretarz
KC PZPR podziękował za inicja
tywy załóg stołecznych zakła­
dów przemysłowych, zmierzają­
ce do zwiększenia budownictwa
mieszkaniowego oraz wzrostu

produkcji przeznaczonej na ry­
nek i eksport.

Światowe
forum

sił pokoju
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
czeniu dla dalszego u-

macniania jedności sił poko­
ju i postępu, uczestniczy de­
legacja polska.

W ciągu całego okresu po­
wojennego Polska Ludowa

wytrwale działała w kierun­
ku ugruntowania pokoju i

bezpieczeństwa, w obronie
interesów własnego kraju i

całej wspólnoty socjalistycz­
nej, zdobywając na arenie

międzynarodowej uznanie i

autorytet. Powszechnie zna­
ne są np. nasze propozycje z

lat 1957—1964 utworzenia w

Europie Środkowej strefy
bezatomowej czy strefy za­
mrożenia zbrojeń jądrowych.
Mimo, iż nie zostały zreali­
zowane — przyczyniły się o-

ne do rozpoczęcia i rozwoju
dialogu między Wschodem i

Zachodem, m. in. również
nt, redukcji zbrojeń w Eu­
ropie Środkowej.

Kraj nasz jako pierwszy
wystąpił na forum Zgroma­
dzenia Ogólnego ONZ w 19S4
r. z propozycją zwołania

konferencji, której celem

byłoby rozpatrzenie cało­
kształtu zagadnień bezpie­
czeństwa Europy. Propozy­
cja zwołania KBWE stano­
wiła od połowy lat sześć­
dziesiątych jeden z głównych
elementów europejskiej poli­
tyki ZSRR, Polski i innych
krajów sbcjalistycznych.

Rozbudowa

rozbudowę
też nie ma

budynków,
napotykali

„Miraculum44
(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)

kają na coraz -to nowe prze­
szkody — nadal np. nie wypro­
wadzili się użytkownicy placów
przeznaczonych pod
„Miraculum”. Nadal

wykonawcy elewacji
W trakcie wykopów
na coraz to nowe przeszkody, a

nawet niesamowite niespodzian­
ki. Np. natrafiono na szkielet
człowieka. Nikt nie potrafi wy­
jaśnić skąd się wziął.

W roku bieżącym wartość ro­
bót budowlanych powinna osiąg­
nąć kwotę 160 min zł. Plan wy-
daje się realny przy odpowied­
niej koncentracji i właściwym
zorganizowaniu procesu inwe­
stycyjnego. (mik)

Dnia 11 stycznia 1977 r. zmarł w wieku 55 lat

fow. mjr Adam PROWALSKI
działaez ruchu robotniczego, b. członek PPR,
mający wielkie zasługi w walce z okupantem

SPORT. SPORT • SPORT . SPORT . SPORT

Hutnik Chełmiec 3:1
w turnieju

siatkarze
Chełmca

Drugie zwycięstwo
B odnieśli wczoraj
Hutnika pokonując
Wałbrzych 3:1 (12:15, 15:13, 15:12,
15:4). Mecz wprawdzie zacięty
nie stał jednak na najwyższym
poziomie. W pierwszym secie

hutnicy prowadząc 10:3 zaczyna­
ją popełniać masę błędów, co

wykorzystują goście i wyrównu­
ją na 10:10, by ku zdumieniu pu­
bliczności wygrać tego seta do
12.

Następne dwa sety były nie­
zwykle zacięte W drugim Hut­
nik przegrywał już 1:7 i 4:9 i
mało kto wierzył iż zdoła odrobić

straty. Następuje jednak dobry
okres gry krakowian, którzy wy­
równują na 9:9, następnie 10:10,
13:13 i wygrywają seta 15:13. Po­
dobny przebieg miał set trzeci
Znów początkowo prowadzili
wałbrzyszanie 1:7 ale dzięki do­
brym zagraniom przede wszyst­
kim Sańki, Ruszezyńskiego, Czai
i Wykroty hutnicy stosunkowo

szybko wyrównali i wygrali seta
15:12.

Przegranie tego seta załama­
ło siatkarzy Chełmca i set

czwarty był tylko formalnością.
Rozpędzeni krakowianie wprost
„zmietli” z parkietu gości, któ­
rzy byli tylko tłem dla dobrze

grającego Hutnika. Zresztą sam

wynik 15.4 mówi o przewadze
gospodarzy.

W sumie mecz trwał półtorej
godziny. Cieszy drugie zwycię­
stwo Hutnika. Wprawdzie do za­
kończenia mistrzostw jeszcze
bardzo daleko, ale widać, że for­
ma hutników idzie w górę. Z

pewnością powrót Czai zwięk­
szył siłę uderzeniową zespołu
choć na zawodniku tym znać je­
szcze zaległości treningowe. We

wczorajszym meczu

wśród gospodarzy
dysponujący bardzo
ciem. Wyróżnili się
czyński, Wykrota i Czaja.

najlepszym
był Sańka,
silnym zbi-
także Rusz-

W drugim spotkaniu Stocznio­
wiec pokonał Włocłavię 3:2

(13:15, 7:15, 15:9, 15:4, 15:8). (kraj)

Dziś rozpoczyna się w hali
krakowskiego Wawelu VHI

międzynarodowy turniej pił­
ki ręcznej o Puchar
lenia m. Krakowa,
współorganizatorem
in. nasza redakcja.

Wyzwo-
którego

jest m.

O godz.

Początek

turnieju o Puchar

Wyzwolenia Krakowa

wyjdą za-

AKS
16 na parkiet
wodniczki Cracovii i

Chorzów, a o godz. 17 Ruch

spotka się z węgierską dru­
żyną Gazdasz.

W turnieju mężczyzn o

godz. 18.15 po uroczystym
otwarciu zawodów spotka­
ją się Gazdasz i Industro-

montaże (Jugosławia), zaś o

godz. 19.40 Hutnik z Wawe­
lem.

Michalska — trzecia
w slalomie specjalnym
We francuskiej miejscowości

Deux Alpes
tek slalom
do Pucharu
dzo dobrze
chalska zajmując w bardzo sil­
nej konkurencji trzecie miej­
sce.

Slalom wygrała reprezentantka
Austrii M. Schaffner przed Fran­
cuzką Emonet.

odbył się w czwar-

specjalny zaliczany
Europy kobiet. Bar-

spisała się M. Mi­

3:1

I

Porażka siatkarek Wisły
Wczoraj w turnieju grupy

„A” ekstraklasy siatkarek w

Warszawie, Płomień Sosnowiec

pokonał Wisłę Kraków

(15:12, 17:15, 13:15, 15:6).
Krakowianki po doskonałym

środowym meczu ze Startem,
zagrały jednak w czwartek nieco

słabiej, co wykorzystały siat­
karki Płomienia grając równiej
w całym meczu. W Wiśle znów

wyróżniała się A. Kołda.

Do dużej niespodzianki doszło
w drugim spotkaniu. Beniami-1
nek ligowych rozgrywek, zespół
Czarnych Słupsk, pokonał kan­
dydata do mistrzowskiego tytułu
— łódzki Start 3:0 (15:11, 15:12,
15:8).

Po czterech dniach turnieju
tabeli prowadzi nadal Start
17 pkt., przed Płomieniem —

pkt. i Wisłą — 14 pkt.

w

15

Dziennikarski hokej
w Nowym Targu

Nie lada atrakcje oczekują
sympatyków hokeja w Nowym
Targu, bowiem w sobotę o 15.30

przed meczem Podhala z Baildo­
nem zaprezentują swe umiejęt­
ności hokejowe dziennikarze
Krakowa i Opola.

Obie drużyny awizują najsil­
niejsze składy, a do poziomu gry
na wysokie „c” dostroją się za­
pewne liczni artyści estradowi,
ponieważ organizatorzy zapowia­
dają bogaty program rozrywko­
wy. Kolegom po piórze życzymy
nie bardzo śliskiego lodu, a pu­
bliczności... wyrozumiałości i ży­
czliwego traktowania aktorów

sobotniego spektaklu.

VII Akademickie MŚ w piłce ręcznej

Dziś Polska - Rumunia
przedostatnim dniu elimina-

w Tarnowie
W

cyjnych spotkań
Rumunia rozgromiła Belgię 44:11

(22:2).
Rumuni, pragnąc wyjść na

pierwsze miejsce w tabeli, dą­
żyli od początku meczu do zdo­
bycia jak największej ilości
bramek. Przez pierwszą połowę
spotkania na parkiecie grała naj­
lepsza „siódemka”, eo dało w e-

fekcie wynik 22:2. Rumuni nie

wysilając się zbytnio wygrali ca­
ły mecz 44:11. Jest to najwyższy
wynik uzyskany dotychczas W

turnieju.

Dziś Polacy stoczą decydujący
o I riejscu pojedynek z Rumu­
nią. N drugim meczu Tunezja
pokonała Japonię 23:21 (13:6).

W Białymstoku w I gr. elimi­
nacyjnej
strzostw

grała z

ZSRR

VII Akademickich Mi-
Swiata Bułgaria wy-

Algierią 22:18 (12:10), a

przegrał z Jugosławią
26:31 (14:16).

Tabela
1.
2.
3.
4.
5.

gr, II
Rumunia 6:0 97:41
Polska 6:0 97:47

Tunezja 4:4 77:93

Japonia 0:6 60:83

Belgia 0:6 37:104

Miejsce Fibaka w 1976 r.
tTenis jest sportem niewymier­

nym i dlatego wszelkie klasyfi­
kacje mogą budzić wątpliwości.
A tymczasem czytelnicy żądają
jednoznacznej odpowiedzi na py­
tanie, które miejsce wśród naj­
lepszych tenisistów zajął W. Fi­
bak w r. 1976 r.? Trudno na to

odpowiedzieć. Mozę jednak sami

czytelnicy spróbują znaleźć od­
powiedź. Na liście klasyfikacyj­
nej za rok 1976 opracowanej
przez angielskiego eksperta Lan­
ce Tingaya wśród dziesiątki naj­
lepszych nie znalazł się Fibak.

Według ATP (Stowarzyszenie
-Tenisistów Zawodowych) znajdu­
jemy Fibaka na 14 miejscu. Pa­
ryska L’Equipe przyznała mu

11 pozycję wraz z Gottfrie-
dem, Stocktonem, Gerulaitisein

(wszyscy USA) i Węgrem Taro-

czym. Miejsce 11 jest bardzo do­
bre dla... Taroczego, który nie
bardzo wiadomo czym sobie na

nie zasłużył. Tak więc trzy an-

kiety i

Polaka,
syfikacji wspólne. Dwa pierwsze
miejsca zajmują Connors i Borg,
Okazuje się, że nie pracowite
ciułanie punktów w turniejach
Grand Prix lecz zwycięstwa w

największych turniejach dają
uznanie w oczach ekspertów.

Connors wygrał m. in. Forest
Fills, otwarte mistrzostwa USA
na kortach w Filadelfii, India­
napolis, Palm Springs, Las Ve-

gas, Birmingham. Jest też rekor­
dzistą pod względem zarobków.
W ub. r wzbogacił się o oonad
600 tys. dolarów. Borg to mistrz
Wimbledonu i WCT. Pierwszy
w Bostonie, Duesseldorfie, To­
ronto, Sao Paulo, finalista Fo­
rest Hills. Miejmy nadzieję, że w

tym roku Fibak zrobi nam nie­
jedną miłą niespodziankę. Może

powiedzie mu się na tak nielu-

bianych trawiastych kortach
Wimbledonu? (cas)

na każdej inne miejsca
Jedno jest dlą tych klą-

W kilku wierszach
@ W Birmingham (USA) trwa

halowy turniej WCT. Kodes

(CSRS) ■przegrał z Amerykani-
r.ec Mayerem 2:6, 2:6. Connors

wygrał z Mottramem (Anglia)
6:3, 6:2.

@ W pierwszych spotkaniach

ćwierćfinałowych PZP (mężczyź­
ni) w koszykówce uzyskano wy­
niki: Spartak Leningrad — Ra-
dnicki Belgrad 99:84, Slavia Pra­
ga — Cinzano Mediolan 97:83,
Juventud Badalona — Asvel
Ville Urbanne 100:83, Steana Bu­
kareszt— Birva Fort Cantu 88:85.

Plebiscyt „Gazety Południowej” trwa

Wybieramy 5 najlepszych trenerów

zasłużony
GLiAL,
hitlerowskim i w utrwalaniu władzy ludowej w Polsce.

Pełnił odpowiedzialne funkcje partyjne i społeczne w

Chrzanowie, Myślenicach, Miechowie oraz w Krakowie.
Za swą żarliwą działalność społeczno-polityczną odzna­

czony został wysokimi odznaczeniami państwowymi: Krzy­
żem Komandorskim i Krzyżem "Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski, Krzyżem Partyzanckim, Złotym i Srebr­
nym Krzyżem Zasługi i wieloma innymi odznaczeniami
i medalami.

Klasa robotnicza i partia tracą w Zmarłym oddanego bo­
jownika o postęp i socjalizm.

Rodzinie zmarłego składamy wyrazy współzzucia.
Cześć Jego Pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w dniu 18 stycznia 1977 r. o godz.

14-tej na cmentarzu Rakowickim w Alei Zasłużonych.
KOMITET KRAKOWSKI

POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ
W KRAKOWIE

KOMITET DZIELNICOWY
POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ

KRAKÓW - KROWODRZA

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 11 stycznia
1977 r. po długiej i ciężkiej chorobie zmarł, w wieku

55 lat

mjr Adam PROWALSKI
długoletni funkcjonariusz Komendy Miejskiej MO w Kra­
kowie, zasłużony działacz PPR i PZPR, żołnierz Gwardii

Ludowej, odznaczony Krzyżem Komandorskim Orderu
Odrodzenia Polski, Krzyżem Kawalerskim Orderu Odro­
dzenia Polski, Krzyżem Partyzanckim, Złotym i Sre­
brnym Krzyżem Zasługi i innymi odznaczeniami pań­

stwowymi i resortowymi.
W Zmarłym tracimy oddanego członka partii, prawego

człowieka i serdecznego kolegę.
CZESC JEGO PAMIĘCI!
Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy najgłębszego

współczucia.
Uroczystości pogrzebowe odbędą się we wtorek 18 sty­

cznia, o godzinie 14, na cmentarzu Rakowickim, w Alei

Zasłużonych.
KIEROWNICTWO SŁUŻBOWE i PARTYJNE

KM MO, TOWARZYSZE PRACY i KOLEDZY

Już tylko kilka dni pozostało
do zamknięcia plebiscytu „GA­
ZETY POŁUDNIOWEJ” na pię­
ciu najlepszych trenerów trzech

województw: miejskiego kra­
kowskiego, tarnowskiego i no­
wosądeckiego. Liczba nadsyła­
nych kuponów rośnie z dnia na

dzień. Pośród Czytelników, któ­
rzy wytypują bezbłędnie naj­
lepszą piątkę szkoleniowców roz­
losujemy nagrody, m. in.: tele­
wizor, projektor do przeźroczy,
aparat fotograficzny, namiot,
piłkę.

Głosujemy TYLKO na

kuponach plebiscytowych, które

należy nadsyłać do 20. I. br. (de­
cyduje data stempla pocztowe­
go), pod adresem: „Gazeta Po­
łudniowa” Kraków, ul. Wielo­
pole 1 z dopiskiem — Plebiscyt
„Pięciu najlepszych”.

Dziś do udziału w naszym ple­
biscycie zaprosiliśmy kolegów z

redakcji „Tempa”. Oto ich pro­
pozycja.

1. S. MAJOREK
2. A. KIEŁBUSIEWICZ

3.
4.
5.

J. BĘTKOWSKI
CZ. ŁAKSA
CZ. KORZEŃ

oto lista 21 trenerów (wy-A

typowanych przez WFS), spośród
których prosimy wybrać pięciu
najlepszych:
Tarnów — p
kowski (Wisła
J. Choynowski
— pływanie),
Gorlice — zapasy st. klas.), L.
Franczak (Wisła — p . nożna), B.
Fulara (Hutnik Kr. — p. ręcz-;

na), E. Grabowski (SNPTT Za­
kopane — łyżwiarstwo szybkie),
R. Gurbowicz (WCKS Dunajec
N. Sącz — saneczki), A. Kiełbu-
siewicz (Unia Tarnów — pływa­
nie), Cz. Korzeń (Wisłoka Dębica
— zapasy st, klas.), T. Kramarz

(Podhale — hokej), Cz.. Łaksa

(Wisła — judo), J. Magiera (Wi­
słoka Dęb. — kolarstwo), St. Ma­
jorek (kadra piłkarzy ręcznych),
M. Marduła (LKS Poroniec Po­
ronin — narciarstwo biegowe),
L. Miętta (Wisła — koszyków­
ka), St, Pańczyk (Cracovia — 1.

a.), H. Rakoczy (Olsza Kraków
— gimnastyka), G. Stawarz (Cra-
covia — floret), St. Wcisło (Wan­
da Kr. — tenis stołowy), E. Wzo­
rek (Tarnoyia — 1. a.)).

Zb. Barnaś (PM
ręczna), J. Bęt-
— koszykówka),
(PM Jordan Kr.
H. Cup (Glinik

„Pięciu najlepszych"

ira

1.

3.

4.

5.

•4.

Imię i nazwisko głosującego

Dokładny adres '•i

Kpf. Stanisław TOMASIK
od

nas

nasz najukochańszy Mąż, Ojciec i Dziadzio, odszedł
nas na zawsze dnia 10 stycznia 1977 r„ pozostawiając

w głębokiej żałobie i smutku.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 17 stycznia,
o godz. 14, na cmentarzu Rakowickim.

ŻONA, DZIECI i WNUCZKA

Z głębokim żąłem i smutkiem zawiadamiamy, że dnia
11 stycznia 1977 r. zmarł w wieku 55 lat

Adam PROWALSKI
Ukochany Mąż, Ojciec i Dziadek.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek 18 stycznia 1977
o godz. 14.00 na cmentarzu Rakowickim w Alei Zasłużonych.

ZONA. SYN, CÓRKA I RODZINA

J5SS

r.

Drużyna Napoli
ukarana!

Włoski Związek Piłkarski na­
łożył karę na drużynę SC Na­
poli za niedopilnowanie porząd­
ku na trybunach podczas ostat­
niego meczu ligowego z Juven-
tusem (0:2). Drużyna neapoli-
tańska najbliższe trzy mecze li­
gowe, w których miała być go­
spodarzem, będzie rozgrywała na

neutralnym boisku. Podczas me­
czu z Junentusem sędzia nie u-

znał bramki strzelonej przez pił­
karza Napoli, Massę, ponieważ
zawodnik ten przed zdobyciem
bramki zagrał piłkę ręką. Z wi­
downi rzucono na płytę boiska
różne przedmioty, a jeden z sę­
dziów liniowych został uderzo­
ny butelką.

Piłkarze Napoli są rywalami
Śląska w ćwierćfinale rozgry­
wek o- PZP.
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Blaski i cienie zimy. GAF — Uęhymiak

Carter zapowiada podjęcie
ofensywy dyplomatycznej
WASZYNGTON (PAP)

Prezydent — elekt Jimmy
Carter, występując w środę na

konferencji prasowej podczas
przerwy w konsultacjach z

przedstawicielami’ Kongresu na

temat amerykańskiej polityki
zagranicznej i obronnej, zapo­
wiedział wkrótce po objęciu
rządów 20 stycznia przez nową

administrację podjęcie ofensy­
wy dyplomatycznej we wszyst­
kich zapalnych regionach świa­
ta. Carter wymienił tu Bliski

Wschód, Cypr, stosunki między
Grecją a Turcją, Afrykę Po­
łudniową. Carter nie przewidu­
je żadnych wizyt za granicą w

pierwszym okresie swych rzą­
dów, z wyjątkiem udziału w

konferencji „na szczycie”

państw zachodnich, poświęconej
walce z kryzysem gospodar­
czym. Natomiast przyszły pre­
zydent USA pragnie przyjąć w

Waszyngtonie przywódców kil­
ku państw. Wysłannikami Car­
tera do najbardziej zapalnych
regionów świata mogą być wi­
ceprezydent Walter Mondale lub
inni wysocy funkcjonariusze,
bądź eksperci nowej administra­
cji.

Carter zapowiedział, iż przed
objęciem rządów 20 stycznia br.,
przeprowadzi rozmowy telefo­
niczne z przywódcami W. Bry­
tanii, Francji, RFN i Japonii, a

w kilka dni później wyśle do
stolic tych krajów na wstępne
konsultacje swego wiceprezy­
denta, Waltera Mondale.

■ AUTO-MOTO-MAGAZYN ■ AUTO-

ZIMA Na MOTOCYKLU

Liban

Zakończono zdawanie

broni ciężkiej
KAIR, LONDYN, PARYŻ (PAP)

Jak podało radio Bejrut, w środę o godz. 24 czasu miejsco­
wego zakończyła się akcja zdawania ciężkiej broni przez wszyst­
kie strony zaangażowane w konflikcie libańskim. Akcja ta prze­
biegała sprawnie. Komitet składający się z czterech krajów
arabskich otrzymywał co godzinę raporty na temat przebiegu.

Jednocześnie wycofywane były z Libanu jednostki Armii Wy­
zwolenia Palestyny, które wkroczyły do tego kraju w trakcie
działań wojennych. Prezydent Elias Sarkis polecił utworzenie
mostu powietrznego w celu przyspieszenia i ułatwienia ewa­
kuacji tych oddziałów.

Wicepremier i minister spraw zagranicznych Libanu Fuad
Butros zwrócił się do Ligi Arabskiej o przedłużenie obecności

arabskiego korpusu bezpieczeństwa w Libanie jeszcze o 6 mie­
sięcy — po wygaśnięciu mandatu tego korpusu (mandat ten wy­
gasa 26 kwietnia br.).

Reakcja przygotowuje
zamach na rzqd Angoli

ALGIER (PAP)
W artykule zatyłowanym „Angola w dalszym ciągu w nie-

bęzpieczeństwie”, opublikowanym na łamach nigeryjskiego pi­
sma „West African Pilot” stwierdza się, że siły imperializmu
oraz ich orędownicy przygotowują kolejne prowokacje wobec

niepodległej Angoli.
Zwraca się uwagę na fakt, że dawni wrogowie narodu An­

goli — imperializm USA i rasistowskie reżimy południa Afryki
— angażują do swoich wywrotowych akcji reakcję niektórych
krajów afrykańskich. Siły te udzielają szerokiego poparcia
ugrupowaniom FNLA i UNITA, które planują obalenie w naj­
bliższej przyszłości legalnego rządu Angoli.

W artykule przytacza się informacje o tym, że w minionym
roku szefowie sztabów USA, Belgii i Francji odwiedzili Afrykę
w celu uzyskania zezwolenia na korzystanie z baz wojskowych
przez NATO, co w efekcie miałoby doprowadzić do stłumienia
ruchów narodowowyzwoleńczych na kontynencie.

Radziecką prasę - gigant
zainstalowano we Francji

PARYŻ (PAP)
Specjaliści radzieccy przekazali w miejscowości Issoire (de­

partament Puy de Dome) prasę hydrauliczną o sile nacisku 63

tys. ton. To urządzenie — gigant o wysokości 36 m i wadze 15

tys. ton jest wyposażone w najnowocześniejsze systemy stero­
wania i kontroli, przeznaczone zaś do tłoczenia z lekkich stopów
(w tym — stali i tytanu) detali o dużych gabarytach. Elementy
te są szeroko wykorzystywane w przemyśle lotniczym i rakie­
towym, w budownictwie maszyn transportowych i urządzeń ener­
getycznych.

Postępu Oemokraiwacii w Hiszpanii
♦ Zapowiedź amnestii dla więźniów politycznych ❖ Renty
dla republikańskich weteranów ♦ Usuwanie portretów Franco

Jak już informowaliśmy, we wtorek odbyło
się po raz pierwszy od czasu zakończenia wojny
domowej oficjalne spotkanie premiera Hiszpanii
z delegacją lewicowych ugrupowań opozycyj­
nych. Przewodniczący tej delegacji, Felipe Gon-
zalez, a także jej trzej członkowie w oświadcze­
niach dla prasy wyrazili zadowolenie z powodu
możliwości przeprowadzenia rozmów z premie­
rem Suarezem oraz nadzieję, iż władze ogłoszą
wkrótce amnestię dla większości więźniów poli­
tycznych, przebywających jeszcze w zakładach

karnych.
Sekretarz generalny KP Hiszpanii, Santiago

Carrillo uznał pierwsze spotkanie za pozytywny
i zadowalający fakt. Przemawiając po raz pierw-
wszy jako rzecznik opozycji, podczas zebrania w

siedzibie Hiszpańskiej Socjalistycznej Partii Ro­
botniczej (PSOE) Carrillo dodał, że nie wyklu­
cza się udziału komunisty w najbliższych spot­
kaniach delegacji partii opozycyjnych z premie­
rem.

Agencje zachodnie informują o wciąż nowych
oznakach świadczących nie tylko o dążeniu eki­
py Suareza do demokratyzacji w kraju, lecz tak­
że o systematycznym rozpadaniu się reżimu

frankistowskiego. W ostatnim numerze dziennika

urzędowego ukazał się dekret króla Juana Car-
losa, na mocy którego po raz pierwszy od 40 lat

przyznano renty inwalidom wojennym, walczą­
cym podczas wojny domowej w oddziałach repu­
blikańskich (zwolennicy gen. Franco otrzymywa­
li takie renty od 1939 r.) . Dekret królewski usta­
la, że republikańscy weterani wojenni będą
otrzymywać miesięcznie ponad 9 tys. peset. No­
wa decyzja dotyczy około 10 tys. inwalidów wo­
jennych.

Kontrolowana przez władze organizacja związ­
kowa (tzw. syndykaty wertykalne) rozesłała w

środę do wszystkich swych sekcji okólnik naka­
zujący usunięcie ze wszystkich budynków i lo­
kali związkowych portretów gen. Franco oraz

wizerunków założyciela Falangi, Jose Antonio
Primo de Rivery. Jednocześnie polecono usunąć
z tych budynków emblemat Falangi.

Agencja France Prssse, powołując się na do­
brze poinformowane koła w Madrycie podała,
że rząd hiszpański rozważa możliwość utworze­
nia jednolitego ministerstwa obrony — na miej­
sce trzech resortów: sił lądowych, lotnictwa i

marynarki Ta sama agencja sugeruje, że nowym
miniśtrem obrony może zostać osoba cywilna,
co byłoby wydarzeniem bez precedensu w ciągu

40 lat historii Hiszpanii.

Laos. Jedna ze stacji benzynowych w stolicy kraju, Visntiano;
sprzedawane tu paliwo importowane jest ze Związku Radziec­
kiego. (VAF — TASS)

Prezydent Laosu w Indiach
Prezydent Laosu Tiao Souphanouvong przybył 13 bm. do Del

hi z ośmiodniową wizytą państwową, podczas której przeprpwa
dzi rozmowy z premierem Indirą Gandhi i zwiedzi indyjskie
ośrodki przemysłowe.

Na lotnisku prezydent Laosu oświadczył, że Indie i Laos „na­
leżą do tej samej wielkiej rodziny państw niezaangażowąnych i
jako takie stoją razem -na pierwszej linii' frontu walki z impe­
rializmem i kolonializmem”.

Indie wyraziły gotowość wzięcia udziału w odbudowie gospo­
darki laotańskiej, która ucierpiała podczas konfliktu indochiń-

skiego. W gronie osób towarzyszących prezydentowi I.aosu są
przedstawiciele resortów gospodarczych.

Luis Corvalan

apeluje o porozumienie
lewicy z chadecją

w Chile
RZYM (PAP)

Przebywający od niedawna na

wolności sekretarz generalny
Komunistycznej Partii Chile,
Luis Corvalan wystosował w

środę w wywiadzie dla włoskiej
telewizji apel o utworzenie w

Chile rządu jedności demokra­
tycznej, który mógłby szybko
zastąpić pozostającą u władzy w

Santiago faszystowską juntę
wojskową. L . Corvalan podkre­
ślił, że obecnie sytuacja politycz­
na w Chile dojrzała już do po­
rozumienia między lewicą i cha­
decją. Porozumienie to pozwoli­
łoby utworzyć silny ruch poli­
tyczny, który wystąpiłby w o-

"bronie ludu chilijskigo i uchro­
niłby kraj przed dalszym pozo­
stawianiem u władzy reżimu po­
licyjne-wojskowego.

RADZIMY 0 RADZIMY * RADZIMY 4- RADZIMY ♦ RADZIMY RADZIMY 4 RADZIMY 4 RADZIMY 4 RADZIMY 4 RADZIMY

Obejrzeć film „Blizna"
Gdyby „BLIZNA” była pełnometra­

żowym debiutem fabularnym nikomu

nieznanego młodego debiutanta aplauz
krytyki nie miałby granic. Ponieważ
jednak „Bliznę” zrealizował KRZYSZ­
TOF KIEŚLOWSKI — natychmiast
zaczęły rodzić się zastrzeżenia. Dla­
czego? Bowiem po Kieślowskim —

zdaniem większości — należało spo­
dziewać się filmu znacznie bardziej
drapieżnego w wymowie społecznej.

No cóż, czekamy od dawna na film
współczesny z prawdziwego zdarzenia,
a w miarę czekania nasze apetyty
rosną. Więc skoro Kieślowski w swo­
im filmie zaprezentował problemy
doić typowe, szeroko znane, na dzie­
sięć sposobów opisane w prasie —

niektórzy z nas zaczęli się zżymać.
„Po autorze „Życiorysu" wypadało
spodziewać się czegoś bardziej orygi­
nalnego” — padały opinie. No cóż,
dokumentalny „Życiorys” wszedł w

samo sedno problematyki moralności

socjalistycznej — iw samo sedno pro­
blematyki partyjnej — dotąd tak ba­
nalnie ukazywanej w polskich fil­

mach (w przeciwieństwie np. do ra­
dzieckiej „Premii").

W ..Bliźnie” oglądamy dyrektora
dużej fabryki i jego asystenta-karie-
rowicza, którzy działają nie zawsze

zgodnie z interesem społecznym. Rzecz
dzieje się przed rokiem 1970, o czym
dowiadujemy się przy samym końcu,
inaczej bowiem akcję filmu śmiało
można by umieścić w innym okresie
czasu. Jest więc ten pamiętny gru­
dzień doczepiony trochę sztucznie, ja­
ko granica, która akurat w tym fil­
mie niczego nie oddziela.

Mimo to film jest bardzo, interesu­
jący, a zastrzeżenia wokół jego od­
bioru przypominają trochę nasze wy­
krzywiania się na Wajdowską „Smugę
cienia". Bo gdyby i ten film zrobił
ktoś inny, ktoś mniej wybitny —

wszyscy z aplauzem zaklaskaliby w

dłonie. No cóż, od ludzi wybitnych
widać wymagamy więcej, niż od sie­
bie samych — choć nie zawsze to

sprawiedliwe.

DOROTA TERAKOWSKA

Przeczytać o nekropoliach
bohaterów

Księga nosi tytuł „NEKROPOLIA
RADZIECKIE W POLSCE POŁUD­
NIOWEJ — NA TERENIE WOJE­
WÓDZTWA KRAKOWSKIEGO W
GRANICACH SPRZED 1 CZERWCA
1975”, została wydana pod redakcją
Andrzeja Pilcha — nakładem Uniwer­
sytetu Jagiellońskiego. Daje spis
cmentarzy, na których pochowani są
żołnierze radzieccy polegli przy oswo-

badzaniu Krakowa, woj tarnowskie­
go, -woj. nowosądeckiego, woj. biel­
skiego, części woj. katowickiego i Kie­
lecczyzny. Rzecz ma znamiona peł­
nych działań naukowych: spisy pole­
głych z pięćdziesięciu obiektów gro-
bownictwa wojennego żołnierzy Armii

Radzieckiej ustalone zostały na pod­
stawie wyników wizji lokalnej, zarzą­
dzonej przez wojewodę krakowskiego
w 1947 r. (odczytywanie napisów na

obeliskach i krzyżach — notabene
często zamazanych przez czas), spisów
imiennych, sporządzonych w czasie

akcji ekshumacyjnej. Dwa tysiące na­

zwisk żołnierzy i oficerów. Duża część
pochowanych nie została zidentyfiko­
wana. Wynikało to zarowno z piekiel­
nego tempa boju pościgowego, jak i
z faktu, że znaki rozpoznawcze żoł­
nierzy przesyłano w całości, wraz z

dokumentami, do czynników dowód­
czych.

Ten spis, opracowany przez ludzi
nauki naszego Uniwersytetu, poprze­
dzony jest wstępem Czesława

Brzozy, Andrzeja Pilcha oraz

Andrzeja Pankowicza — „ZA­
RYS DZIAŁAŃ WOJENNYCH i i IV
FRONTU UKRAIŃSKIEGO NA ZIE­
MI KRAKOWSKIEJ I SPIS ZWIĄZ­
KÓW TAKTYCZNYCH, BIORĄCYCH
BEZPOŚREDNI UDZIAŁ W WYZWA­
LANIU TEJ ZIEMI”, a także artyku­
łem Ireny Paczyńskiej „OBOZY JEŃ­
CÓW RADZIECKICH W WOJEWÓDZ­
TWIE KRAKOWSKIM”.

Całość opatrzono zdjęciami oraz

skrótami rozpraw w języku rosyj­
skim. (Olg. Jędrz.)

Martwy sezon motocyklowy to późna jesień i miesią­
ce zimowe. Większość z uprawiających jazdę turystycz­
ną motocyklistów rezygnuje wówczas z eksploatacji
swych pojazdów. Są jednak ludzie, dla których pojazd
jednośladowy jest narzędziem pracy — agronomowie,
leśnicy, wiejscy listonosze itp. mogący jeździć na mo­
tocyklu przez cały rok. bez względu na warunki atmo­
sferyczne, pod warunkiem zdobycia odpowiednich
umiejętności. Porad na ten temat udzielił dr JACEK
GROCHOWSKI, prezes Krakowskiego Klubu Turystyki
Motocyklowej, szef Wyższej Szkoły Jazdy Motocyklo­
wej, jedynej, tego typu w Polsce.

EKWIPUNEK

MOTOCYKLISTY

Do jazdy zimą, zwłaszcza
po śniegu niezbędny jest
odpowiedni KOMBINEZON,
najlepiej skórzany lub z gu­
mowanego ortalionu z ocie-

Właściwe wyposażenie do jaz­
dy w zimie. Kierowca ubra­
ny w kombinezon, kask inte­
gralny i rękawice; Na kołach

motocykla opony z bieżni­
kiem klockowym, silnik chro­
nią przed uszkodzeniem osło­

ny rurowe

płaczem (dodatkoipe „ocie­
plenie w razie dużego mro­
zu może stanowić warstwa

papieru gazetowego umiesz­
czona pomiędzy kombinezo­
nem a odzieżą). BUTY mu­
szą sięgać powyżej kostki i
powinny być wyposażone w

przyszywaną podeszwę (kle­
jona podeszwa może się o-

derwać w trudnych warun­
kach terenowych). Obuwie
o takich walorach jest do­
stępne w sklepach sporto­
wych, ewentualnie można
stosować obuwie rob'cze
łatwe do nabycia w skle­
pach GS. Nieodzownym e-

lementem stroju motocykli­
sty są skórzane RĘKAWI­
CE pięciopalcowe z mankie­
tem. W czasie dużego mro­
zu można nałożyć na nie
dodatkowo jednopalcowe
rękawice narciarskie z or­
talionu. Głowę przed mro­
zem i urazami najlepiej o-

słoni tzw. KASK integralny,
niestety, w kraju niedostęp­
ny (beż' trudu można go na­
tomiast kupić na Węgrzech
w cenie 850—1150 forintów).
W razie używania zwykłego
kasku (warto go ubierać na

wełnianą czapkę tak wyko­
naną, by osłaniała jednocze­

śnie także usta i szyję) ko­
nieczne jest stosowanie o-

kularów.

WYPOSAŻENIE
MOTOCYKLA

Do jazdy po śniegu i śli­
skich nawierzchniach naj­
lepiej nadają się ciężkie
motocykle. Ale zarówno
ciężki, jak i lekki motocykl
winien być wyposażony w

OGUMIENIE Z BIEŻNI­
KIEM TERENOWYM za­
pewniającym lepszą "przy­
czepność (zwykła opona
szosowa uniemożliwia wręcz
ruszenie z miejsca na śnie­
gu). Fabrycznie opony ta­
kie montowane są do moto­
cykla „WSK M-21 S-2”
(bieżnik GS-6), natomiast
do kół o średnicy 19 cali
najlepsze jest ogumienie
3.75X19 z bieżnikiem o

symbolu D-37 produkowa­
ne przez „Stomil” w Dębicy.
Do ramy maszyny powinno
się zamontować OSŁONY
RUROWE chroniące w ra­
zie upadku kierowcę i wy­
stające części motocykla
(są one korzystne nie tylko
w przypadku motocykla z

silnikiem typu „boxer”, bo­
wiem w czasie upadku po­
jazd nie przygniata swym
ciężarem kierowcy). Oczy­
wiście idealnie muszą dzia­
łać wszystkie mechanizmy
motocykla, a szczególnie
dokładnie winny bvć NA­
SMAROWANE LINKI GA­
ZU, SPRZĘGŁA I HAMUL­
CA. W celu polepszenia wa­
runków jazdy OLEJ W A-
MORTYZATORACH można

wymienić na rzadszy. W
czasie zimowej eksploata­
cji przydatne jest LUSTER­
KO WSTECZNE (odwraca­

nie głowy w bok na śliskiej
nawierzchni może doprowa­
dzić do upadku).

TECHNIKA JAZDY
Trening na śniegu trzeba

zacząć od sprawdzenia śla-
dowości motocykla —

wszelkie skrzywienia ramy
czv zawieszenia dyskwali­
fikują pojazd do jazdy w

zimie. Pierwsze jazdy prze­
prowadzić należy na gład­
kiej ośnieżonej nawierzchni
w miejscu wyłączonym z

ruchu publicznego. Najważ­
niejszym ćwiczeniem jest
ZBADANIE CHARAKTE­
RYSTYKI MOTOCYKLA
PRZY HAMOWANIU —

należy rozpędzić się na 1
biegu i zahamować hamul­
cem nożnym aż do zerwa­
nia przyczepności koła. Pró­
bę trzeba powtórzyć kilka­
krotnie, stopniowo zwięk­
szając prędkość. NA ŚLI­
SKIM PODŁOŻU NIE
WOLNO UŻYWAĆ PRZED­
NIEGO HAMULCA! Dru­
gie ćwiczenie ma na celu
OKREŚLENIE GRANICZ­
NEGO KĄTA POCHYLE­
NIA MOTOCYKLA PRZY
SKRĘCIE — wykonując se­
rię skrętów trzeba zwięk­
szać stopniowo prędkość i
pochylenie maszyny aż do
momentu, kiedy niezbędne
będzie podparcie nogą.
Wyjście z pochylenia wyko­
nuje 1 się przy zamkniętej-
przepustnicy.

W czasie jazdy po śniegu
niski współczynnik tarcia
zmusza do zachowania
szczególnej ostrożności — o -

bowiązuje niezwykle deli­
katne operowanie sprzę­
głem, hamulcem i gazem!

Świetną zabawą zimową
podnoszącą -umiejętności
kierowców jednośladów jest
motoskjóring — holowanie
narciarza za motocyklem.
Można urządzać zawody w

tej dyscyplinie sportu, pa­
miętając jednak, by startu­
jący równolegle nie jechali
bliżej niż 4—5 m od siebie.
W razie wywrotki mogą się
bowiem splątać linki ho­
lownicze co prowadzi do
zbiorowej kraksy.

Zdjęcia:
WACŁAWA KLAGA

Mctoskjoring na krakowskich Błoniach. Być może ta dyscy­
plina sportu zyska popularność w zimowych miejscowościach

wypoczynkowych.

® W czasie zebrań Krakowskiego
Klubu Turystyki Motocyklowej PTTK,
odbywających się W KAŻDY PONIE­
DZIAŁEK O GODZ. 19 W KRAKOWIE
PRZY UL. BASZTOWEJ 6 członkowie
Klubu udzielają porad dotyczących eks­
ploatacji motocykla w różnych warun­

kach terenowych, napraw nietypowych
motocykli, współwymienności ich ele­
mentów z częściami zamiennymi do sa­
mochodów osobowych itp. Doświadczeni
jeźdźcy z KKTM każdemu pragną słu­
żyć radą i pomocą.

Redaguje: WOJCIECH MACHNICKI

AUTO-MOTO-MAGAZYN AUTO-

Kupno Nieruchomości

Zawiadamia się, że siedziba WOJEWÓDZKIEGO

ZARZĄDU ROZBUDOWY MIAST i OSIEDLI WIEJ­
SKICH w NOWYM SĄCZU w tym również BIURO

GŁÓWNEGO ARCHITEKTA WOJEWÓDZTWA, Biuro

Planowania Przestrzennego oraz Wojewódzkie Biuro

Geodezji i Kartogra'ii — została z dniem 22 grudnia
1976 r., przeniesiona z dotychczasowych pomieszczeń

przy ul. Borelowskiego 22

do lokalu przy ul. KILIŃSKIEGO 66
obok Spółdzielni „Budimet”. Dojazd autobusem WPK

linia 23. Dyrekcja
K-122

„WARTBURG 353”, stan

idealny — kupię. Oferty
612 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2, lub telefon 245-49
— godz. 6.30—- 16.

KUPIĘ stare meble dre­
wniane : duży prostokąt­
ny stół, krzesła, dużą ko­
modę lub szafę, bibliote­
kę, sekretarzyk lub biur­
ko oraz inne stare sprzę-
tyr Oferty 1028 „Prasa“
Kraków, Wiślna 2.

Sprzedaż

BUTY francuskie nar­
ciarskie „Heszung” nr 41,5
pomarańczowe — prawie
nowe, okazyjnie sprzedam.
Wiadomość:. Kraków, ul.
Bosaków 9/22 (Olsza II),
w godz. 18—19. g-435

Lokale

POSZUKUJĘ garsoniery —

lub pokoju z kuchnią, na

1—2 lata. Oferty 664 „Pra­
sa’’ Kraków, Wiślna 2.

DOM z ogrodem — piąty
kilometr od Tarnowa —

sprzedam. Tarnów, Dzier­
żyńskiego 10, pokój nr 32.

T-24796

Zguby

TRENDOTA Władysław —

Tarnów, os. 25-lecia 1/72,
zgubił przepustkę stałą
Nr 947/1790, wydaną przez
FSE „Tamel“ w Tarno­
wie, z ważnością do 31

grudnia 1975 r. T-24797

ZIÓŁKOWSKA Bogusława
— Wielka Wieś 155, p-ta
Wojnicz, zgubiła roczny
bilet PKS Nr 025704 T-24798

WOJTOWICZ Krystyna —

zam. Nowy Sącz, Krakow­
ska 31, zgubiła talon nr

0050190 na 4-tomową En­
cyklopedię Powszechną.

S-23046

HOJNAR Ewa, zam. Trzy-
cierz 43, ogłasza zagubie­
nie legitymacji szkolnej
nr 4/76. wydanej przez Li­
ceum Ekonomiczne w Sta­
rym Sączu. S-23045

Zjednoczenie Budownictwa Komunalnego w Krakowie

informuje, że na podstawie zarządzenia Nr 79/76 Pre­
zydenta Miasta Krakowa z dnia 9 grudnia 1976 roku —

utworzone zostało z dniem 1 stycznia 1977 roku

KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO
ROBÓT KOMUNALNYCH w KRAKOWIE
z siedzibą przy ul Jacka Malczewskiego 47

w wyniku połączenia dwóch przedsiębiorstw:
♦ Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa Robót Ko­

munalnych Nr 1 w Krakowie
♦ Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa Robót Ko­

munalnych Nr 2 w Krakowie.
Nowo utworzone przedsiębiorstwo podlega Prezydentowi
Miasta Krakowa, za pośrednictwem Zjednoczenia Bu­
downictwa Komunalnego w Krakowie, w którym jest
zgrupowane.

” K-150

Inż. STEFANOWI KLISIEWICZOWI

Z-cy Dyrektora d. s. Technicznych Zakładu Bu­
downictwa Komunalnego w Tarnowie — składa­
my wyrazy głębokiego współczucia z powodu
śmierci Matki.

Dyrekcja,’POP PZPR i Rada Zakładowa
Kombinatu Budownictwa Komunalnego
w Tarnowie

25.000 sztuk

SADZONEK GERBERY
w cenie 20 zł za 1 sztukę, sprzeda
w okresie od 20 kwietnia do końca

czerwca br., Stacj'a Hodowli Roślin

Ogrodniczych w Krzeszowicach, ul.
Zbicka 27 — telefon 497.

Oferty uprasza się składać do 15

lutego 1977 roku.
K-89
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Skończył się jubileusz
wracamy do łopaty

TEATRY1

SŁOWACKIEGO (pl. Ducha 1):
Peder W. Cappelen: Niewolnik
Kark — 19.15, MINIATURA (pi.

Awantura

przy drzwiach zamkniętych
Ostatnia wolna sobota, S bm. nie dla wszystkich była dniem

relaksu. Klienci in spe „Jubilata” są odmiennego zdania. Oto
ich relacja: Godz. 15.45, przed drzwiami sklepu spory tłum na

próżno szturmował do drzwi. Obsługa sklepu wychodząc z zało­
żenia, że i tak już za długo pracuje, zamknęła drzwi. Niemniej
na sali znajdowała się jeszcze duża grupka person non grata,
ale i z tym przesiębiorczy personel jakoś się uporał, stosując
wyrywanie koszyków. Do awantury doszło, kiedy drzwi sklepu
były już zamknięte a tłum na zewnątrz domagał się wyjścia
kogoś z kierownictwa. Bezskutecznie. Rozjuszony pracownik
sklepu odepchnął tłoczących się przed drzwiami, twierdząc, że
nikt nie wyjdzie bo nikogo.już nie ma. Finał był w... komisa­
riacie.

Personel twierdzi co innego. Jego zdaniem sklep zamknięto
o godz. 16, a nie jak mówią klienci o 15.45, nie zdarzyło się wy­
rywanie koszyków. Do awantury owszem, doszło, ale o godz,
16.30, kiedy to sklep był już od 30 min. nieczynny, mimo tą ob­
sługiwano jeszcze tych którzy weszli do sklepu przed zamknię­
ciem. Podobno nawet i kierownik działu spożywczego był na

miejscu.

Tyle obie strony. Prawda leży zapewne pośrodku. Wcześniej­
sze zamknięcie sklepu jest niedopuszczalne, podobnie jak fakt
zignorowania klientów i niestawienia się przed drzwiami skle­
pu gdy o to proszono. Niemniej jednak i my, klienci, powin­
niśmy być bardziej wyrozumiali. Handlowcy pracują wszak
jeszcze długo po zamknięciu sklepu. (Ar)

Tempo remontów torowisk

tramwajowych w Krakowie nie­
jednego przyprawia o zdener­
wowanie. W związku z tym u-

znaliśmy za stosowne zwrócić

się do dyrekcji MPK z prośbą »

bliższe wyjaśnienia dlaczego tak
się dzieje. Na pytania reportera
„GP” odpowiadają z-ca dyrekto­
ra MPK d/s zabezpieczenia ko­
munikacji STANISŁAW CZAJ­
KOWSKI i kierownik Wydziału
Torów ZDZISŁAW WĄS.

Red.: Przepraszam za spóźnie­
nie ale jechałem tramwajem
przez ul. Mogilską gdzie pół ro­
ku temu rozpoczęliście wymianę
torowisk. Jeśli ma się fart jedzie
się od razu, jeśli nie to... Gdyby
kompania „Western Union Pa­
cific’’ w takim tempie budowała

kolej transkontynentalną XX
wiek zastał by ich gdzieś w Gó­
rach Skalistych.

St. Cz.: Wymiana torów na to­
rowiskach wydzielonych nie jest
naszą specjalnością. Zawsze zle­
caliśmy to wyspecjalizowanym
przedsiębiorstwom. A teraz, pan
wie, są inne ważniejsze inwesty­
cje. Nasze brygady zupełnie do­
brze radzą sobie z remontem to­
rowisk biegnącycn jezdnią, tym­
czasem Mogilska to dla nas na­

wrót do chałupnictwa. Taka ro­
bota jest niezwykle pracochłon­
na. Wykonać trzeba szereg pro­
stych ale czasochłonnych czynno­
ści, jak np. sortowanie śrub wy­
kręconych ze starych podkładów.
Oszczędność materiałów to waż­
na rzecz. Większość prac wyma­
ga ponadto sporo wysiłku fizy­
cznego.

Red.: No a mechanizacja?
Z. W.: Gdybyśmy mieli odpo­

wiedni sprzęt zaplanowany na

dziesięć miesięcy remont, o któ­
rym wspomniał pan na wstępie,
można by wykonać w 10 tygodni.
Tymczasem cały arsenał środków

technicznych jakimi dysponuje­
my na Mogilskiej to po jednej
koparce, ładowarce i podbijarce,
zresztą pożyczonej. Resztę trzeba

wykonać ręcznie a taki podkład
strunobetonowy waży 300 kg.
średni wiek w naszej ekipie to­
rowej wynosi 53 lata. Czy można
mieć do tych ludzi pretensje, że

zbyt często odpoczywają? Młodzi
nie garną się do tej pracy.

Red.: Wcale się nie dziwię,
gdybyście mieli odpoiuiedni
sprzęt, sytuacja wyglądałaby
inaczej.

Z. W .: Zgoda, ale co my może­
my więcej zrobić nad ponawia­

nie zamówień na sprzęt zmecha­
nizowany. Średnio realizacja
każdego zamówienia trwa 5—6
lat. Wprawdzie przy okazji 100-
lecia komunikacji w Krakowie

obiecywano nam niemalże cuda
techniki, ale cóż jubileusz minął,
wracamy do łopaty.

Red.: Siedząc przebudowę Mo­
gilskiej można wam zarzucić, że
nie najlepiej radzicie sobie z or­
ganizacją pracy.

St. Cz.: Gdyby ludzie z brygad
torowych mieli tylko jedno na

głowie sprawa wyglądała by
inaczej. Ale jak spadnie śnieg
oni muszą oczyszczać zwrotnice,
latem kosić trawę i sadzić róże,
a prócz tego łatać dziury w jezd­
niach. W niektórych miastach te

rzeczy wykonują przedsiębior­
stwa branżowe.

Red.: Czy wobec tego wszyscy
podróżujący tramwajami w Kra­
kowie muszą być wyrozumiali i

cierpliwi?
Z. W,: My ze swej strony sta­

ramy się aby nasi pasażerowie
mieli jak najmniej powodów do
narzekań. Robimy wszystko na

co nas aktualnie stać.

Dziękujemy za rozmowę.

Rozmawiał: TOMASZ ORDYK

Ducha 2): Zamek

powieści F. Kafki

(Jagiellońska 1):
Warszawianka —

próba „Idioty*’
skiego — 13.30

— na motywach
- 19.15, STARY
S. Wyspiański:
19.15, Publiczna
F. Dostojew-
(sala im. H .

Modrzejewskiej), KAMERALNY

(Boli. Stalingradu 21): S. Mrożek:

(Emigranci — 19.15, BAGATELA

(Karmelicka 6): Don Taylor: E-

gzorcyzm — 19.30, LUDOWY (os.
Teatralne 34): K. Obidniak — J.

Wędrychowaki: Goście hotelu du
Parć — 18 (przedst. zamkn., abo­
namenty nieważne), MUZYCZ­
NY (Lubicz 48): Wiech: Ca tle pod
Minogą — 19.15, GROTESKA (Skar­
bowa 2): M. Poliwanowa: Wesołe
niedźwiadki — 10 (17 widowisko

W progr. G. Saint-Saens, M. Ra-

yel ~ 19-30 .

zamkn.), FILHARMONIA (Zwie­
rzyniecka 1): Koncert symfonicz­
ny: Ork. PFK, dyr. J . Radwan,
solista -R . Jabłoński (wiolonczela).

W każdy piątek
w „Kinematografie"

Tydzień temu pokarano
„Doktor Frąnęois Gailland”
znakomitą relację o zachowa­
niu się człowieka w obliczu
śmiertelnej choroby. Dziś na­
tomiast przedpremierowy po­
kaz filmu pt. ..Alicja już tu nie
mieszka”, którego reżyserem
jest sam autor „Taksówkarza”

(Grand Prix na ostatnim fe­
stiwalu w Cannes), specjalista
od filmów gangsterskich Mar­
tin Sjcorsćse.

Mowa oczywiście o projek­
cjach Dyskusyjnego Klubu
Filmowego „Kinematograf”,,
który działa przy kinie studyj­
nym „Związkowiec”.— projek­

cje odbywają się zawsze w

piątki. Prezentowane są filmy
przedpremierowe, archiwalne,
g puli specjalnej itd.

Za tydzień pokazany zosta­
nie „Stróż plaży w sezonie zi­
mowy m”, j ugoslowiańskie
dzieło, nagrodzone na kilku
festiwalach, podejmujące pro­
blem gastarbeiterów. Stycznio­
wy program kończy pozycja
archiwalna i klasyczna: „Włó­
czykij” P./Pasoliniego.

Karnety do DKF są jeszcze
do nabycia w kasie kina.

Zamiast „Raptularza44

Kupujemy dziennie J000 ion węgla
mola KRONIKA

CO,GDZIE
KIEDT ?

PIĄTEK

14
STYCZNIA

Hilarego
jutro
Pawła

V A

Codziennie przed składami
z opałem tworzą się ko­
lejki pragnących odebrać

zapłacony wcześniej węgiel.
Wielu klientów odjeżdża jed­
nak z niczym. W chwili obec­
nej kolejki wzrosły ponieważ
niektórzy mieszkańcy zaczęli
realizować drugą turę przy­
działu.
'• Jak wygląda aktualna sytua­
cja? Według informacji dyrek­
cji Oddziału Handlu Opałem
i Materiałami Budowlanymi
krakowskiej WZSR wszystkie
magazyny pracują „pełną pa­
rą”. Codziennie sprzedaje się
ok. 1.000 t węgla z czego 350
t dostarczane jest transportem
OHOiMB, a pozostałe zabiera­
ne są we własnym zakresie

przez, kupujących. Długie ter­
miny wyznaczone przez biura
opałowe wiążą się m. in. z ko­
niecznością założenia dla każ­
dego. odbiorcy osobnej karto­
teki. Poprzednio ten wymóg
nie istniał.

Mimo wysiłku pracowników
przedsiębiorstwa, którzy up
w ub. r. pracowali bez wol­
nych sobót, a nawet w nie­
dzielę, nie byli oni w stanie
wyrównać zaległości. Przy­
zwyczajenie żeby w opał zao­
patrywać się w ostatniej chwi­
li dało o sobie znać. W br. nie
było dnia przestoju w skła­
dach opałowych, a mimo to
średni termin oczekiwania na

węgiel wynosi 40 dni.
(cm)

m KDK „Pod Baranami” (Ry­
nek Gł. 27): Monodram K. Bo­
rowca w reż. L . Żukowskiej —

Czysia miłość — wg 1. Iredyń-
skiego — 21 s. Marmurowa) jtjj
Prelekcja P. Szydłowskiego —

W kręgu wartości ideałów — 13
(s. Drewniana) Q Klub MFiK

(Mały Rynek 4): „Poezja śpie­
wana” — .1. Harasymowicza z

udziałem autora i zespołu An-

drusy” — 19.15 (wst. wolny)
Klub MPiK (pl. Centralny): Pre­
lekcja W. Bonieckiego — Rolni­
ctwo a wyżywienie — 18.

i przysłał nam sążniste wyjaś­
nienie.

Jerzy Harasymowicz Broniuszyc zaprasza...

PÓŁKOLONIE DLA DZIECI
SPECJALNEJ TROSKI

Zarząd Dzielnicowy Towarzy­
stwa Przyjaciół Dzieci w Nowej
Hucie organizuje w dniach 24 I.
— 5. II. 77 półkolonię dla dzieci

specjalnej troski oraz młodzieży,
która nie uczęszcza do placówek
szkolnictwa specjalnego.

Zajęcia i zabawy órganizową-
ne będą w pomieszczeniach za­
rządu, os. Stalowe 9, codziennie
od 8.00—16.00.

Zgłoszenia, w terminie do 20

stycznia hr., przyjmuje ZD TPD,
tcl. 432-28 w godz. 8 .00—15.00.

kiego rodzaju jubileusze posta­
nowiliśmy uczcić pierwsza, rocz­
nicę urodzin (15 stycznia) „en-
fant terrible” naszej kolumny —

„Raptularza krakowskiego”, któ­
rego twórcą jest red. Olgierd
Jędrzejczyk. Jak tu zresztą nie
fetować podobnej rocznicy, sko­
ro „Raptularz” w ciągu minio-,
nych 12 miesięcy ukazał się aż
174 razy, przynosząc 1109 infor­
macji!

Tym ostatnim powiększył stos
około 250 pisbmnych odpowiedzi
na raptularzową krytykę. Bar­
dziej od nich wolimy jednak czy­
ny. Bardzo więc podobało nam

się, gdy po zwróceniu uwagi, że
z al. Daszyńskiego zniknął waż­
ny znak drogowy, znak 6vr usta­
wiono w kilka godzin po inter­
wencji.

Jerzy Harasymowicz-Bro-
niuszyc zaprasza 14 stycznia
do Klubu Międzynarodowej
Prasy i Książki przy Rynku
Małym 4, gdzie o godz. 19.15
dany będzie wieczór poezji
śpiewanej. Utwory Jerzego
Harasymowicza - Broniuszyca
wyrastające z polskich trady-

cji ludowych stanowią dla
wielu zespołów repertuar ty­
leż piękny, co trwały. Otóż w

KMPiK wystąpi 14 stycznia
zespół „Andrusów”, Wolny
Zespół „Bukowina” oraz Elż­
bieta Adamiak (śpiew). W wie­
czorze zapowiedział swój u-

dział oczywiście poeta.

„Nie straszne nam lody*
Hufca Kraków-

zorganizowali im-
którą zapraszają
miłośników spor-

Pod takim hasłem harcerze
g Komendy
Krowodrza
prezę, na

wszystkich
tów wodnych, a także konese­
rów sztuk pięknych, W jej
programie znajduje się spływ
kanadyjkami po rzece Ruda-
wie oraz plener plastyczny i
fotograficzny młodzieży z pra­
cowni artystycznych Młodzie­
żowego Domu Kultury przy

ul. Reymonta. Impreza odbę­
dzie się w najbliższą niedzie­
lę, 16 bm. Początek części
pierwszej czyli spływu przewi­
dziany jest na godzinę 10.20,
start kanadyjek przy moście
na Rudawie przy ul. Piastów •

skiej. Pokaz prac plastycznych
odbędzie się natomiast W
MDK (Reymonta 18) w czasie
„Żeglarskiej dyskoteki”, która
rozpocz.ne się o godzinie
17.30. (t).

Wypadki, kraksy...
Aż w 30 wypadkach drogo­

wych na terenie miasta inter­
weniowała wczoraj Służba Ru­
chu MO. Nie wszyscy kierowcy
pamiętali o potrzebie zachowa­
nia ostrożności, a warunki jazdy
były szczególnie trudne, bo stale

sypiący śnieg natychmiast za­
mieniał się w błotnistą maź. Na­
wet przy niewielkich szybko­
ściach łatwo było o poślizg. H
Do tragicznego wypadku doszło
na al. Lenina, gdzie samochód
„żuk” wjechał w poślizgu na

wydzielone torowisko i zderzył
się z tramwajem linii 4. Kie­
rowca samochodu, 22-letni Krzy­
sztof Jasiński (zam. os. Centrum
B 7/49) poniósł śmierć. £ Na ul.
18 Stycznia potrącony został

przez samochód 24-letni Józef
Michalski (zam. ul. Litewska

28), który doznał obrażeń głowy.
9 Ambulatorium Chirurgiczne
Pogotowia Ratunkowego udzie­
liło pomocy 150 pacjentom, (p)

Niepozorna ta rubryczka, któ­
rą reaagowali najczęściej red.
red. Bou, Kua, Kwar i Ar, pręd­
ko „sterroryzowała” nasze mia­
sto. Przekonał się o tym jeden z

reporterów, podsłuchując koniec

dialogu dwóch przechodniów:
„...chcesz żebym trafił do „Rap­
tularza”?! Pomagała także w

pracy — gdy napisaliśmy, że w

nocy po ulicy Stradom jeździł
bez celu tramwaj techniczny,
kierownik, Wydziału Ruchu
MPK, jak nam sie zwierzył, nie
musiał sprawdzać, czy wysłana
przez .niego brygada pracowała.
„Raptularz” miał ponadto walo­
ry dydaktyczne. Na jednej z ulic
byliśmy świadkiem, jak dziew­
czyna 'egzaminowała chłopca py­
taniem — „ile piwa wyproduko­
wał w przeddzień krakowski
browar?”. Odpowiedź była oczy­
wiście w „Raptularzu”.

Dziwacznie czasem reagowano
na raptularzowe informacje. Tak
na przykład, gdy jako ciekawo­
stkę podaliśmy fakt, że sklepy
rybne sprzedawały śledzie zie­
lone (jeden z gatunków’), w skle­
pach zjawiła się niezwłocznie
kontrola PIH-u . Natomiast po
napisaniu o późniejszym otwar­
ciu Urzędu Pocztowego przy ul.

Grzegórzeckiej z powodu zacięcia
się zamka i drzwi, Wojewódzki

(Urząd Poczty przeprowadził...

Kończąc jubileuszowe rozwa­
żania, donosimy, iż...

Wczoraj Zakład Mleczarski
w Nowej Hucie serwował nam

na stoły twaróg tłusty koloru

czerwonego. Zabarwienie pocho­
dziło od opakowania na przy­
stanku tramwajowym na ul. Bo­
haterów Stalingradu jakiś męż­
czyzna sprzedał 2 bilety autobu­
sowe za 2 złote, mówiąc że tyle
właśnie brakuje mu do butelki

taniego wina H przed południ m

zakład zegarmistrzowski St. O -

krzesika, mieszczący się przy ul.
Bohaterów Stalingradu był zam­
knięty, gdyż jego właściciel, jak
głosiła kartka, uczestniczył' w

walnym zebraniu Q w „Piaście”,
Domu Studenckim UJ dalej sta­
ły na korytarzach łóżka. Wynie­
siono je z pokojów przed dwoma
tygodniami, zamieniając na tap­
czany U ustawione w mieście
pojemniki z piaskiem większość
krakowian brała znowu za kosze
na śmieci.

BOGUSŁAW KWARCIAK

JOZEF KUDELA

Na zdjęciu: żelazna ekipa
„Raptularza” w składzie red.

Anna Rosół i wyżej podpisany
przy pracy. Fot. W . Klag

Karnawał trwa o czym przedszkolaki wiedzą także. W przedszkolu przy ul. Krupniczej bal maskowy „jako to drzewiej bywało”. A więc krakowiaki, łowię=
sicie księżaki, zajączki" misie no i oczywiście królowa balu, trochę jakby zaskoczona i zakłopotana. Znając życie minie to z wiekiem.

PROGRAM I

6.00 TV TR — Hodowla
zwierząt

6.30 TV TR — Mech. rpln.
9.00 Dla dzieci: Program

dla najmłodszych — ki. HI
10.00 Dla szkół; Program dla

kl. V — Nowy Płock, (kol.)
11.05 Program dla najmłod­

szych — kl. II—-III: Stoi na

stacji lokomotywa (kol.)
12.00 Dla szkół: Wychowanie

obywatelskie — kl. VIII
12.45 RTV Szk. Sred. —Ma­

tematyka

13.25 TV TR — Hodowla

zwierząt
15.40 NURT — Psychologia
16.10 TV Informator Wyda­

wniczy
16.25 Program dnia

16.30 Dziennik (kol.)

16.40 Obiektyw woj.: biało­
stockiego, bialsko-podlaskiego,
ciechanowskiego, ostrołęckie­
go, płockiego, siedleckiego,
skierniewickiego, suwalskiego,
włocławskiego, zamojskiego

PROGRAM
11TELEWIZJI

17.00 Dla dzieci: Pora na Te­
lesfora

17.30 Dlazydła
18.00 Eureka (kol.)
18.30 Opowieść o wydrze

morskiej — film dokum. prod.
ang. (kol.)

19.00 Dobranoc
19 30 Wieczór z dziennikiem

(kcl.)
20.30 Z cyklu: Miłość niejed­

no ma imię — Koniec jazdy na

diabelskim młynie — film
prod. USA (kol.)

21.25 Kolędy i pastorałki w

Starej Prochowni
21.50 Teatr Małych Form —

„Dobre życie”
22.50 Dziennik (kol.)

PROGRAM n

16.50 Program dnia
16.55 Pegaz (kol.)
17.40 Przyszłość Ziemi —

progr. TV NRD (kol.)
18.15 Spotkania z górami

18.40 KRONIKA (Kr.)
19,00 Dobranoc
19.30 Wieczór z dziennikiem

(kol.)
20.30 Pierwszy festiwal pol­

skich filmów i widowisk tele­
wizyjnych — Olsztyn-77 —

Jeremi Przybora — Gółoledź
22.05 24 godziny (kol.)

22.15 „Zezem” — film TVP
22.25 Józef Laufer — progr.

rozrywk.
23.05 Język rosyjski — 1. 12
23.35 NURT — Filozofia

APOLLO (Solskiego 11): China­
town (USA 18 lat) ***/CMO — 10,
12.30, Werdykt (fr. 18 lat) ***/<*=>.
— 16, is, 20. dom Żołnierza
(Lubicz 48): Przepraszam, czy tu

biją? (pól. 18 lat) ***/<x>oo — 16,
KIJÓW (al. Krasińskiego 34) : Od­
dział (USA 15 lat) ***/oo« — 15.45,
20.15. KULTURA (Rynek Gł. 27):
Charley Varrick (USA 18 lat) ***♦/
yooao — io, 12, 15.45, 18, 20,
MIKRO (Dzierżyńskiego 5): Dwaj
ludzie z miasta (fr. 15 lat) **/°°°
— 15.45, 18, 20.15. MŁODA GWAR­
DIA (Lubicz 15): Od siedmiu

wzwyż (USA 18 lat) */00° — 14-45»
17, 19.15. MASKOTKA (Dzierżyń­
skiego 55): 40 karatów (USA 15

lat) */°° — 11, 13, 17.30, 19.30, Czy
pasujemy do siebie kochanie
(CSRS b.o .) — 15.30. PASAŻ BIE­
LAKA: Przygody Bolka i Lolka

(poi. b.o.) — 10, 11, 15, 16, 17, Bez

wyraźnych motywów (fr. 15 lat)
**/o©& 20, 22, Ojciec chrzestny
(USA 18 lat) ****/ooooo

_

12 . POD­
WAWELSKIE (Komandosów 21):
niecz. SFINKS (os. Górali 5): Nie

ujdzie ci to płazem (fr. L i.. ., */’°;
— 15, 17. SZTUKA (Jana 4) : By­
liśmy tacy zakochani (wl. 15 lat)
»*/oo

_ iq, (12.30 seans zamkn.),
15.30, 18, 20.31). ŚWIT D. SALA (OS.
Teatralne 10): Trędowata (poi. 12
lat) */cooo

_

I6t 13, 20. ŚWIT M.

S ALA (os. Teatralne 10): Potop
CZ. II (pOl. b.O.) *#/oooo

_ io, w

imieniu narodu włoskiego (wł. 15
lat) **♦/©» — 19. ŚWIATOWID D.
SALA (os. Na Skarpie 7): Przy­
gody Gerarda (ang. 15 lat) **/<>«>
— 15.45, 18, 20. ŚWIATOWID M.
SALA (os. Na Skarpie 7): Noce i
dnie cz. I i II (poi. 15 lat) ****/oo®o
—• 16. UCIECHA (EToh. Stalingra­
du- 16): Trędowata (poi. 12 lat)
♦yooo© „ 10, 12, 16, 13, 20. jUGOREK
(os. Ugorek) : Sugarland Express
(USA 15 lat) ***/ooo

_ 17, io.
WANDA (Waryńskiego 5): Czterej
muszkieterowie (pan. b.o.) ***/oo=«
— 10, 12.15, Szczęki (USA 15 lat)
♦**/oeo3 — 15.30, Ig, 20.30. WAR­
SZAWA (Stradom 15): Ludzie

godni szacunku (wł. 18 lat)
— 15.45, 18, 20.15. .WOLNOŚĆ (18
Stycznia 1): Ponad strachem (fr.
15 lat) */°® — 10, 12.15, Nashville
(USA 15 lat) ***/o°o — 16, 19.
WRZOS (Zamojskiego 50): Nie ma

sprawy (fr. 15 lat) — 15.45,
18, 20.15. WISŁA (Gazowa 25); Żą­
dło (USA 15 lat) */«oo — 10.45,
15.45, 18, Taśmy prawdy (USA 15

lat) */oo — 13, 20.15. ZWIĄZKO­
WIEC (Grzegórzecka 71): DKF:A-

licja już tu nie mieszka (USA)
***/°°

_ 20, ROTUNDA (Oleandry
1): Flip i Flap w Legii Cudzo­
ziemskiej (RFN b.o.) */°°° — 17,
Te okrutne zabijaki (poi. b .o.) */°°
— 18.45, KWO: Amerykański eks­
peryment (USA), Historia Stanów

Zjednoczonych (cz. I — Nowa zie­
mia) — 19, DKF: Blizna (poi.)
****/0»

__

20.15.

SZTUKI (pl. Szczepański 4): DO­
ROCZNY SALON MALARSTWA
KRAKOWSKIEGO: (10—17). GA­
LERIA BWA (Szczepańska óa):
(13—20), GALERIA ZPAF (An­
ny 3): Wysuwa fotograficzna
— PRZY POMOCY OBIEKTYWU
— A. Strumiłło: (10—13),
KLUB MPIK pl. Centralny: (10—
21), GALERIA DESA (ul. Bracka 2)
Wystawa DANUTY BARANIEC-

KIEJ-WASYLEWSK1EJ, połączo­
na z wystawą rysunków dzieci.
GALERIA DESA (Jana 3). Wysta­
wa biżuterii złotej I srebrnej PIKO

(wystawa sprzedażna) (11—19).
GALERIA PRYZMAT (Łobzowska
4): Wystawa - AUTOPORTRET W
PLAKACIE: (9—19) SALON
TPSl1 (Nowa Huta, al RÓZ 3): Wy­
stawa grupy artystycznej robot-
ników-twórców .GART" (11—13).
GALERIA „RYTM” (Majakowskie­
go 2): Malarstwo Ludomira

Slendzińskiego (16—21), GALERIA
DESA (osiedle , Kościuszkow­
skie 5) : (11—18). MIEJSKA
BIBLIOTEKA PUBLICZNA (Fran­
ciszkańska 1): Wystawa —

T. HOLUJ poeta. prozaik,
dramaturg. publicysta, działacz.
(14—19), BIBLIOTEKA WOJ. (Mi­
chałowskiego 10): Wystawa —

SIENKIEWICZ DAWNIEJ 1 DZI­
SIAJ: (8.30—18) GALERIA KRAMY
dominikańskie (Stolarska B—

10): Wystawa Enzo AP1CELLA —

akwarele, rysunki, grafika. GALE­
RIA STU (at. Krasińskiego 18):
Wystawa grafik! i rysunku —

KOCHAM PIEKŁO: (15—21).
MYŚLENICE - BWA (3 Maja):

Wystawa Stanisława BATRUCHA
— malarstwo IZY DELEKTY-WI-
CINSKIEJ — akwarele (9—14).

POGtoTÓWfc *

Siemiradzkiego 1, wypadki tel.
09, zachorowania i przewozy 380-

55, Rynek Podgórski 2. 625-50, 657-
57, al. Pokoju 7, 109-01, 105-73, Lot­
nisko Balice 745-69, N. Huta 422-

22, 417-70, Proszowice 9, Myślenice
09, Skawina 09, Wieliczka 9, 557-60,
Krzeszowice 9, 88, Jerzmanowice
384 tel. 48.

POGOTOWIE RATUNKOWE: Sie­
miradzkiego 1: Ambulatorium o-

kulistyczne — tel. 377-77 — czynne
całą dobę.

SZPITALE fh
DYŻURNE V

DOBCZYCE — Raba: Lady Ca-
roline Lamb (ang. 15 lat) */®° ~

20, GDÓW — Promyk: Policjanci
(USA 18 lat) ***/»coo — 18, KRZE­
SZOWICE — Nowości: Motylem
jestem, czyli romans 40-latka (poi.
b.o .) **/oco, MYŚLENięE — Wi­
sła : Nie ma sprawy (fr. 15 lat)

_ 17.45, 20, NIEPOŁOMICE —

Bajka: Czterej muszkieterowie

(pan. b .o.) ***/®mo — 17, 19, PRO­
SZOWICE — Syrenka: Junga z

floty północnej (ZSRR b.o.) */°°
— 17, SŁOMNIKI — Czar: Moty­
lem jestem, czyli romans 40-latka

(poi; b.o.) — 16.30, 19,
SKAWINA — Junak: Po sezonie

(ang. 18 lat) **/«> — 17, 19, Hut­
nik: Wódz Indian Tecumseh (NRD
b.o .) — 18, ^WIELICZKA —

Górnik: Powrót tajemniczego
blondyna (fr. 12 lat) — 15,
17, 19.

CHIRURGICZNY: Kopernika 21.
CHIRURGII DZIEC.: Prokocim.
NEUROLOGICZNY: Botaniczna 3,
UROLOGICZNY; Grzegórzecka
18. OKULISTYCZNY: Witkowice.
LARYNGOLOGICZNY: Kopernika
23a.

MYŚLENICE (Szpitalna 2) — 204-
44 (całą dobę), PROSZOWICE (Ko­
pernika 2) — tel. 251 (całą dobę).

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO­
WIA:

KRAKÓW: tel. 378-80 (8—22), tel.
240-93 (22—8)

DYŻURNE PRZYCHODNIE:
PRZYCHODNIA REJ. nr 5 (a-l.

Pokoju 4) — tel. 181-80, 183-96 (18—
22).

PRZYCHODNIA REJ. nr 6 (N.
Huta, os. Jagiellońskie bl. 1) —

tel. Ś69-15 (18—22).
PRZYCHODNIA REJ. nr 1 (Gal­

la 24) - tel. 721-35 (18—22).
PRZYCHODNIA REJ. nr 2 (Kra­

sickiego Boczna 3) — tel. 613-35

(18—22).
PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­

NA W MYŚLENICACH (15—20).
PRZYCHODNIA PRZYSZPITAL­

NA i REJONOWA W PROSZOWI­
CACH (Kościuszki 30) (15—20).

Wszystkie placówki udzielają
porad ambulatoryjnych oraz

przyjmują wizyty domowe w za­
kresie ogólnym, pediatrycznym,
stomatologicznym . 1 zabiegowym.

WYSTAWY j
WAWEL — KOMNATY: (12—13),

SKARBIEC I ZBROJOWNIA: (10—
15.30), MUZEUM NARODOWE -

SUKIENNICE: (10—15), CZARTO­
RYSKICH (Pijarska 8): (10—16),
SZOLAYSK1CH (pl. Szczepański 9)
(10—16), DOM JANA MATEJKI
(Floriańska 41) : (12—18), NOWY

GMACH, (3 Maja 1): (10—16), HI­
STORYCZNE (Szpitalna 21): Wy­
stawa - DZIEJE TEATRU KRA­
KOWSKIEGO oraz wystawa cza­
sowa - KRAKOWSKA SZKOLĄ
TEATRALNA 1946—1976: (9—15) Ja­
na 12: Wyst. MILITARIA: (9—17),
(Franciszkańska 4): Wystawa po­
konkursowa - SZOPKI KRAKO­
WSKIE: (11—13), ARCHEOLOGI­
CZNE (Poselska 3): Wystawa —

Starożytność i średniowiecze Ma­
łopolski. Kolekcje zabytków ar­
cheologii śródziemnomorskiej —

EGIPT: (10-14), PRZYRODNI­
CZE (Sławkowska 17): Wy­
stawa FAUNA EPOKI LODOW­
COWEJ — zwierzęta egzotyczne,
ptaki 1 owady (10—13 wstęp
wolny), MUZEUM LENINA (To­
polowa 5): Stała wystawa LE­
NIN W POLSCE (9—18), MU­
ZEUM ETNOGRAFICZNE (Wol-
nica 1): Wystawa THE VSHA-
KERS. Kultura pionierskiej spo­
łeczności Ameryki XVIII—XIX: (10
—15), MUZ. ML. POLSKI — Ryd-
lówka (Tetmajera 26): (11—14),
MUZEUM W PIESKOWEJ SKA­
LE: (10—17), KOPALNIA SOLI
W WIELICZCE: (8—12). MUZEUM
ZUP KRAKOWSKICH W WIELICZ­
CE; (7—14.30). GALERIA KTF

(Bohaterów Stalingradu 13): Wy­
stawa VENUS (9—21), PAŁAC

INFORMACJA O USŁUGACH:

565-38, 200-44 (czynna od 7 do 18).
CENTRUM INFORlMACJI TURY­

STYCZNEJ WAWEL-TOURIST, ul.
Pawia 8, tel. 260-91 (czynne 8—13).

PUNKT INFORMACJI APTECZ­
NEJ: 107-65 (czynny 8—15).

SPÓŁDZIELCZY PUNKT PEDIA­
TRYCZNY — zamawianie wizyt
domowych od 16 do 23.30, tel. 568-
86. 583-44.

POMOC DROGOWA: tel. 417-60

(czynna od 7 do 22), tel. 263-27

(czynnna od 7 do 15).
TOWARZYSTWO ŚWIADOMEGO

MACIERZYŃSTWA (Boh. Stalin­
gradu 13) tel. 578-08 (czynne od 8
do 18).

TELEFON ZAUFANIA: 371-37

(16-22).
MŁODZIEŻOWY TELEFON ZAU­

FANIA: 611-42 (czynny od 14 do

18).
TELEFON ZAUFANIA — MILI­

CJA RADZI: 216-41 (czynny cała

dobę).
INFORMACJA KULTURALNA:

Rynek Gl. 27 pok. 144, tel. 244-G2

(11-18).

APTEKI • •

Rynek Gl. 42, pl. Wolności 7,
Pstrowskiego 94, Nowa Huta —

Centrum A.
MYŚLENICE (Rynek 10) - tel.

202-77
SKAWINA (Ogrody 101) — tel.

430
WIELICZKA (os. Sienkiewicza bl.

24) - tel. 664

PROGRAM I
na fali 1322 m

DZIENNIKI: 6.00, 7.00. 8.00,
9.00, 10.00. 12.05, 15.00, 16.00,
19,00. 20.00. 21.00. 22.00. 23.00.
12.25 Poznań na muz. ant. 12 .43

I Roln. kwadrans. 13.00 Kwadrans

z zesp. „Old Timers”. 13.15 Moto-

Sprawy. 13.30 Katalog wydawniczy.
13.35 Tańce lud. Krajów europej­
skich. 14.00 Mel. starego Wiednia.
14.20 Sport to zdrowie. 14.23 Ryt­
my młodych. 15.05 List z Polski.
15.10 Przeb. płytowe minionego
roku. 15.40 Studio Muz. Instr. 16.05
InŁ dla kierowców. 16.06 U przy­
jaciół. 16.10 Propoz. do Listy Prze­
bojów. 16.30 Aktualności .kultu-al-
ne. 16.35 Z cyklu: „Życzliwość pil­
nie poszukiwana” — rep. lit. A.

Wielowieyskiego: „Jak najbliżej
potrzebujących”. 16.45 Fonoserwis.
17.00 Radiokurier. 17.20 Parada

polskich pios. 17 .40 Słynne ork. ta­
neczne. 18.00 Muz. i Aktualności.
18.25 Nie tylko dl* kierowców.
18.30 Przeb. non stop. 19.15 War­
szawska ork. PR i TV dyr. J . Pru­
szak. 19.40 „Les Humphrles”. 20.05

Rad.-Telęw. Szk. Sred. dla Pracu­
jących: Historia. 20.20 Mel., do

których chętnie wracamy. 21 .05
Kron. sport, i Kom. Tot. Sport.
21.18 Dźwięk, plakat reki. 21.33
Utw. St. Moniuszki. 22 .20 Mel. z

kastanietanti. 22 .30 Lądy znane 1
nieznane. 22.45 Minirec. J. Lecha.
23.10 Koresp. z zagr. 23.15 Granice

jazzu. 0.31—5 .00 PROGRAM NOC­
NY ZE SZCZECINA.

PROGRAM II
na fali 249 m oraz 67.67 MHz

DZIENNIKI: 4-30, 5.30, 6.30,
7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 16.40,
21.30. 23.30.
11.45 Od Tatr do Bałtyku. 11.35
Kom. o st. wód. 12 .05 Aud. dla wsi

(Kr). 12 .13 Agrochem inlor. (Kr).
12.20 zesp. Kola Gospodyń Wiej­
skich w Porąbce koło Limanowej
(Kr). 12 .25 „Koce” — fragm.
wspomnień Zb. Jakubika z tomu

„Mój brzuch wstrętny”. 12.43 P.

Czajkowski: Scena pisania listu

przez Tatianę z I aktu opery „Eu­
geniusz Oniegin”. 13.00 Dla kl. I i
II wych. muzyczne: „Posłuchaj i

rozpoznaj" — aud. B . Kolago. 13.20
Iwan Jelinek: Suita A-dur. 13.35
Wokół spraw naszego stołu. 13.50
Południowe rytmy — aud. J . Ja­
błońskiej. 14.10 Więcej, lepiej, no­
wocześniej. 14 .25 Tu Radio — Mo­
skwa. 14 .45 Muz. filmowa. 15.00
Zawsze o 15 — progr. dla dziew­
cząt i chłopców. 15.40 Studio Sło­
necznik. 16.00 Muz. lud. Rumunii.
16.10 InŁ, rady, propozycje. 16.25
Rodzice a dziecko. 16.30 Mel. z

musicali. 17.00 Amatorskie zesp.
przed mlkrof. 17 .20 Rep. lit. A.

Wojciechowskiego pt. „Obudził się
nie ten człowiek”. 17.40 Nowe na­
grania rad. 18.30 Echa dnia. 18.40
Antena nowatorów. 19.00 Studio

Młodych — z cyklu: Młode poko­
lenie polski Ludowej — Spotkanie
na temat: „Jak oceniać wartości
człowieka i jego czyny”. 19.20
Szkic do portretu J. Czechowi­
cza — aud. M. Miśkowlec. 19.30
Transm. konc. Wielkiej Ork. Symf.
PR i TV p/d J. śerebriera. 20.15
Widziane z radia — dyskusja lit
W opr. W. Billipa. 20.35 D.c . konc.
21.15 Dlvertiment* kompozyt, pol­
skich. 21.45 Wiad. sport. 21.52 Z

nagr. ork. S. Kentona. 22 .10 Mag.
rekreacyjno-turyst. 22.30 Muz. ze

starych płyt. 23.35 Co słychać w

świecie. 23.40 z najcenniejszych
kart muz. polskiej.

PROGRAM III
na UKF 67,94 i 66,47 Mfiz

Godz. 12.05 Pld. wyd. mag. 25

kraju i ze świata. 12 .25 Za kie­
rownicą. 13.00 Powtórka z rozryw­
ki. 13.50 „Panteleon i wizytantki’*
— pow. M. Vargasa Llosy. 14.00
Muz. z hiszpańskim rodowodem.
15.10 „Sen” gra i śpiewa zespół
Graciouś. 15.30 śląski przegląd
kulturalny — mag. A . Babuchow-

skiego. 15.50 Gra Old Metropolitan
Band. 16.00 Rozszyfr. piosenki
opr. J . Karbowska. 16.20 Muz.
Harlem. 17.05 Muz. poczta UKF —

prow. M. Gaszyński. 17.40 Sztuka

cenniejsza niż słowo — rep. W.

Ziembickiej. 18.00 JWuzykobranie.
18.30 Polityka dla wszystkich. 18.45

Przeboje 40-latków (opr. J. Lisiń-

ski). 19.00 Co wieczór pow. w wyd.
dźwięk. O. Czajkowska „Prosto w

serce”. 19.35 Opera tyg. — G. Puc­
cini: „Turandot” (opr. W. A . Brę-
gy). 19.50 „Upiorny spadek” — 7
Ode. pow. J. Chmielewskiej. 20.00
Interradio — mag. aktualności
muz. 20.45 Urbaniak gra Namysło­
wskiego. 21.00 Wieczór autorski —

spotkanie z W. Adamieckim —

aud. H. Mozer-Ciechanowskiej.
21.30 Bielszy odcień bluesa (opr.
J. Chojnacki 1 W. Mann). 22,00
Fakty dnia. 22 .08 Gwiazda siedmiu
wieczorów — R. Flack. 22.15 Trzy
kwadr, jazzu — dyskografie. 23.00
Wiersze o Warszawie — czyta K.
Łaniewska. 23.05 Konc. tylko dla
melomanów — Kolekcja starej
muz. hiszpańskiej. 23.50 Na dobra­
noc śpiewa Cliff Richard.

PROGRAM IV
z Krakowa na DKF 68,75 MHa

DZIENNIKI: 8 00, 9.00, 10.00,
12.00. 16.00, 16 40.

11.00 Dla szk. średn. (wych. mu­
zyczne) ,,Savoir vivre" młodego
melomana czyli z wizytą w ope­
rze 1 filharmonii — aud. J. Ce-

gielły. 11 .30 Toscanini. 12 .05 Aud.
dla wsi (Kr). ,12.13 Agrochem in­
formuje (Kr). 12 .25 Zesp. Kola Go­
spodyń Wiejskich w Porąbce kolo

Limanowej (Kr). 12 .23 Giełda płyt.
13.00 Nie tylko dla słuchaczy w

mundurach. 13.23 Z rad. fonoteki
muz. 13.50 Dla szkól średn. (jęz.
polski) „Ma swój styl" — aud. A .

Balickiej. 14 .20 Omów. pr. literach.
14.25 Portret pisarza — R. Brat-

nego — aud. W. Legowlcz*. 14.55
Nowości poetyckie „Czytelnika” —

wiersze W. Szymborskiej — z to­
mu „Wielka liczba” — aud. H.

Komorowskiej. 13.13 „Nobel 76”
— o twórcz. Paula Bellowa mó­
wią: A. Nowicki i W. Osiatyński
— aud. M . Mlśkowiec. 13.43 „Sce­
na obrotowa” — nowe wiersze M.
Jastruna. 16.05 Claude Debussy:
Mała suita na fortepian. 16,20 16
lek. jęz. łacińskiego. 16.30 zmien­
ne rytmy (Kr). 17 .00 Kwadr, aka­
demicki (Kr). 17.15 Konc. rozryw­
kowy (Kr). 17 .45 Notatnik Kultu­
ralny — w opr. E . Koniecznej
(Kr). 18.15 Po jednej pios. (Kr),
18.24 Pogoda (Kr). 18.25 29 Tek. jęz.
nięm. 18.40 SOS dla biosfery. 19.00
Jak działać sprawnie? 19.15 14 lek.

jęz. ang. 19.30 Johann Adolf Has­
sę — Porsugnacco o Grilletta —

Intermezzo w III aktach wg po­
mysłu z komedii Moliera (STEREO
Kr). 20.41 M. Ravel - Kwartet

smyczkowy F-dur. 21.10 Laureaci

chopinowscy — M. Pollini. 22.15
Studium wiedzy polityczno-społe­
cznej. 22.30 Międzynarodowa Try­
buna Kompozytorów — Paryż 76.

Za zmiany wprowadzone w o-

sta miej chwili w repertuarze tea­
trów, kin, radia I TV — Redakcja
nie bierze odpowiedzialności.

................................................................................................ ..
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